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Projekt ustawy o zabezpieczeniu socjalistycznej dyscypliny pracy 


Posiedzenie otworzył wicemarszałek 
Barcikowski zawiadamiając Izbę, 
w dniu 25 marca br. ofrzymał wia- 
o śmierci w Zakopanem posła 


A 


| planie gospodarczym na rok 1950 za- 
| brał głos zastępca przew ego 
| Państwowej Komisji Planowania Gos- 


 podarczego min. Jędrychowski. 


wzro-.u jest zadaniem trudnym, ale, 


realnym, bowiem w naszej gospodar- 
| ce istnieją jeszeze duże- ukryte i nie- 


wykorzystywane rezerwy, które twór | 


| cza inicjatywa mas pracujących co- 
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Pierwsze 


stałe kina wiejskie 


na Sejm Józefa Ordyńca. Posłowie ucz- | > 4 „ | dziennie ujawnia i uaktywnia na po- 
oi pamięć zmarłego chwilą ciszy. W Minister Jędrychowski stwierdził  żyjek całego narodu. ść tego 
EE ciągu Poz rf jm. in. że zza o apa zie” 
e otrzymał w marca BI. nie gospodarczym na wy- $ 
pismo od posła lan Burzdy, zawiada- pa I pódaie narodowej zæ- Qad str 2 
miające o zrzeczeniu się przez niego dania w zakresie produkcji, inwe- 
mandatu > 'stycji i podnoszenia dobrobytu i kuł- Rzemieślników 


Na propozycje wicemarszałka Barci- 
kowskiego Izba wyraziła zgodę na u- 
erów porządku dziennego 

W pierwszym punkcie porządku 
dziennego przy pierwszym czytaniu rzą 
dowego projektu ustawy o narodowym 


tury mas pracujących, na pierwszy 
rok planu 6-letniego, planu rozwoju 
a przebudowy gospodarczej Polski, 
płanu budowy podstaw socjalizmu. 

| Plan na rok 1950 stawia przed prze- 
mysłem socjalistycznym zadanie o0- 


W 5 rocznicę wyzwolenia Węgier 


Uroczyste 


w Budapeszcie i 


| BUDAPESZT (PAP).-W związku. z pią- 
b rocznicą wyzwołenia Węgier odbvłe 
się w Budapeszcie w sali opery pań- 
stwowej uroczysta akademia. Na aka- 
dmi obecni był działacze państwowi, 
paryjmi i spożeczni, przedstawiciele ży- 
tia naukowego | kulturalnego, przo- 
dowaicy pracy, jak również pracowni- 
€y ambasady ZSRR ma Węgrzech, sze- 
fowie | pracownicy misji dyplomatycz- 
mych krajów demokracji udowej i sze 
regu innych krajów, oraz delegacje za- 
graniczne przybyże do Budapesztu. 

Akademię zagaiż premier Dobi, który 
powitał gości zagranicznych. Referat 
poświęcony piąłej rocznicy wyzwolenia 
Węgier wicepremier Rakosi. 

Rada Ministrów Węgierskiej Repu- 
bliki Ludowej wydaża przyjęcie ma 
cześć dełegacji zagranicznych przyby- 
łych do Budapesztu na uroczysłości 
Piątej rocznicy wyzwolenia Węgier 
przez Armię Radziecką. 

Z okazji piątej rocznicy wyzwołenia 
Węgier przez bohaterską Armię Ra- 
drieckq, odbyła sie w Teafrze Narodo 


Wobec zdecydowanej 


akademie 


Warszawie 
i Rar ~ a E T paj tażę w 


' z wicepremierem Antonim Korzyckim na | 
| fej organizacji, w Bydgoszczy. Prace 
' mają być 
Wielkie 


' czele, przedstawiciele PZPR, stronnictw 
| politycznych, związków zawodowych i 
| organizacji społecznych. W akademii 
wziął również udział dziekan korpusu 
dypłomatycznego ambasador ZSRR Le- 
biediew oraz przedstawiciele dyploma- 
yczmi krajów demokracji ludowej. 


Apel do Kolegów 


Rzemieślnicy bydgoscy podejmują 
Czyn Pierwszomajowy 


Koito Rzemieślnicze przy Stronnictwie 
Pracy w podjęło jedno- 
myślną uchważę o podjęciu zobowiąza- 
nia dla uczczenia święta 1 Maja. Rze- 
mieślnicy ci postanowili w ramach 
Czynu 1-Majowego odrestaurować i 
doprowadzić do możliwie największe- 
go poziomu pod względem praktycz- 


rym, estetycznym Stać rh jed. 


ną ze świetlic Związku 

w siedzibie władz wojewódzkich 
podjęte zaraz po świętach 
Nocy 


i i ukończone przed 1 


Równocześnie rzemieślnicy bydgo- 
scy, podejmując swoje zobowiązanie 
uczczenia Czynem 1i-Majowym święta 


Baiki o tajemniczych 
„łodziach podwodnych” 


X ewybredne manewry propagandowe 
m litarystów USA 


| MOWY JORK (PAP). Agencja „Asso- 
ciated Press podata depeszę twierdzą- 
cą, że dnia 29 marca br. samolot patro- 
lowy marynarki wojennej USA spo- 


postawy robotników 


Kłopoty Waszyngtonu 


z transportem broni do Europy zach. 


BRUKSELA (PAP) Dzienniki beżgij- 
skie doniosły, że w obawie przed sta- 
Rowczą postawą robotników ' porto- 
wych Antwerpii. zdecydowanych nie- 
wyładowywać transportu broni z USA 
władze amerykańskie postanowiły, by 
statki z dostarczanym Belgii sprzętem 
Wojskowym zawijały nie do Antwer- 
pii, lecz do małego źle wyposażonego 
portu flamandzkiego Zeebrugge. W 
porcie tym rozpoczęto już budowę do 
datkowych instalacji. 

RZYM (PAP) W związku z doniesie 
miami o wysłaniu do Włoch broni a- 
Mmerykańskiej odbyło się nadzwyczaj- 
he posiedzenie sekretariatu Włoskie- 
go Komitetu Obrońców Pokoju, po 
którym ogłoszono komunikat w któ- 
Tym Komitet przestrzega opinię pa” 
bliczną przed specjalnie rozpowszech 
'Rionymi ze strony amerykańskich 
Władz wojskowych i ich agentów we 
Włoszech doniesieniami w sprawie te 
go lub owego portu. do którego ma" 
BR orzvbyć transporty broni zagranicz 


Rej Te kłamliwe i sprzeczne donie- | 


jsienię — stwiendza Komitet — mają 
na celu zdezorientowanie opinii pu” 
blicznej i odwrócenie jej uwagi od 
ruchu protestacyjnego į walki saro- 
dowej w obronie niezawisłości i po- 
koju, prowadzonej nie tyłko w tym 
czy imnym porcie, lecz i w całych Wło 
szech. Metoda rozpowszechaienia 
kłamłiwych lub sprzecznych doniesień 
zastosowana przez amerykańskie wła 
dze wojskowe j ich agentury we Wło 
szech, odpowiada zwyczajom z Cza- 
sów wojny i metodom stosowanym w 
kraju nieprzyjacielskim. Dowodzi to, 
że władze traktują tę operację jako 
prawdziwą operację wojenną, jako 
pierwszy konkretny akt-=wojenny. 


Potwiendzając dyrektywy udzielone 
prowincjonalnym i lokalnym komite- 
tom ruchu obrońców pokoju, komitet 


strzegł rzekomo u wybrzeży północnej 
Kałifornii „nie rozpoznaną łódz pod- 
wodną”. Tajemnicza łódz została ież 
jakoby zauważona 30 marca przez pe- 
wien statek rybacki. 

Znamienne jesi, że wiadomość w 
sprawie poszukiwań przez dowódziwo 
floty USA „nie rozpoznanej łodzi pod- 
wodnej” u wybrzeży Kalifornii, zbiegły 
się z omawianiem w Kongresie projek- 
ju ustawy o kredytach wojskowych i z 
kampanią agitacyjną gen. Eisenhowera 
na rzecz dalszego zwiększenia tych kre 
dytów. Utarż sę już widocznie zwyczaj, 
że militaryści amerykańscy wykrywają 
iajemnicze „łodzie podwodne” u wy- 
brzeży Ameryki za każdym razem, gdy 
Kongres rozpatruje projekty ustaw o 
kredytach wojskowych. 

$ 


MOSKWA (PAP). Agencja TASS, no- 
ując osiahie wiadom. amerykańskie 
ma temat „tajemniczej lodzi podwod- 
nej”, przypomina, że przed dwoma la- 
by 25 merca 1948 r. Sullivan, ówczesny 
mieńsier marynarki występując w senac- 
kiej komisji sk: złorojnych w związku z 
debaią mad projekiem ustawy o kredy- 
tach wojskowych, oznajmiż, że u wy- 
brzeży Ameryki zauważono jakoby ło- 
dzie podwodne, nie należące do żad- 
nego z mocarstw zachodmich. 

Oświadczenie  Sułkwana 
„sensację”, na co wlaśnie Kczyłi SuHi- 
van i jego szef Forestal. Później jed- 
nak wszyscy uzmałi, że była ło umyśl- 
na próba w i i na- 
strojów w tym celu, by Kongres wya- 
sygnował dodatkowe miliardy na zbro- 
jema. ' 


mas pracujących całego świata, wzywa- 
ją wszystkie komórki organizacyjne rze- 
|miosła zorganizowanego w Stronnic- 
jtwie Pracy do podjęcia ich inicjatywy, 
a mianowicie wyremontowania na te- 
| enie objętym ich działalnością orga- 
nizacyjną w pierwszym rzędzie wyma- 
gających takich restauracji świetlic Zw. 


Młodzieży Polskiej, a jeśli to nie jesi 
aktualne, świetlic innych organizacji 
społecznych. 


Rzemieślnicy bydgoscy wierzą, że 
ich wezwanie spotka się z pełną apro- 
bałą i przyjęciem przez wszystkie ko- 
mórki rzemieślnicze Stronnictwa Pracy 
na terenie całego kraju. 


Samobójstwo 


działacza postępowego 
NOWY xORK (PAP). Popełnił tu- 


taj samobójstwo wyskoczywszy z ok- 
na 12 piętra znamy działacz ruchu 
postępowego w Stanach Zjednoczo- 
nych, prof. literatury Francis Mat- 
tissen. Mattissen był ostatnio przed- 
miotem dzikiej nagonki ze strony re- 
akcji amerykańskiej i był odsunięty 
od praey uniwersyteckiej. 


m 0 


FE 


roku bieżącym 
zostanie jeszcze 600 kim, a w pła- 
nie 6-letfnim 3.300 wiejskich kin. 
Zostaną one zaopatrzone w aparaty 
projekcyjne dźwiękowe wąskołaś- 
mowe. 


Uroczyste uruchomienie ` pierw- 


0 wżasciwa reprezentację 
narodu chińskiego w ORZ 


NOWY JORK (PAP). Na pierw- 
szym posiedzenia VI sesji. Komisji 
Ekonomiczno.-Społ. ONZ, delegat 
radziecki Farmaszow, poparty przez 
delegata polskiego dr Suchego zgło- 
sił wniosek o wykluczenie przedsta- 
wiciela Kuomintangu i e przyjęcie 
w skład komisji delegaeji Chińskiej 
Republiki Ludowej. Przewodniczący 
komisji _ Nowozelandczyk Sutch 
orzekł jednak, że wniosek ten jest 
rzekomo sprzeczny z porządkiem 
dziennym. Większość komisji w licz- 
bie t2 delegatów wypowiedziała się 
za stanowiskiem przewodniczącego. 


Dełegat polski napiętnował stano- 
wisko tych ezłonków ONZ, którzy 
nadał bronią przedstawicieła kliki 
kuomintangowskiej, sprzedającej 
swój naród interwencjonistom zagra- 
nicznym. Komentując stanowisko 
USA w sprawie reprezentacji Chin, 


razem bezsilnego gniewu z powodu 
całkowitego, fiaska planów.. amery- 
kańskich w Chinach. 


Delegat ZSRR i delegat Połski o- 
puścili salę obrad, oświadczając, że 
rządy ich nie uznają uchwał komisji 


za legalne i wiążące, dopóki będzie 


| 


zasiadał w niej przedstawiciel Kwo- 
minianga. 


Sąd paryski uznał 
e rr 
nielegalność 
w toe 
srek wizyeji“ 
GENEWA (PAP) Z Paryża donosze, Że 
tamtejszy sąd karnv uniewinnił 43 ro- 
botników qazowni i 10 robotników ełe- 
kirowni, ściganych przez rząd za te 
że nie usłuchali nakazu tzw „rekwizv= 
cji”, to znaczy powrotu do pracy pod 
groźbą surowych sankcyj, Sad uznał, 


że nakaz rekwizycji nie może być wy- 
dawany w okresie pokoju. 


Jeszcze jedna ofiara 
RZYM (PAP) — 26-letni robotnik — 


| komunista Luciano Filippelli, areszto- 
jwany w Parmie 


dr Suehy wskazał, że jest on wy-| 


za udział w wiecu, 
zmarł w szpitalu na skutek tortur, kió- 
rym poddano qo w śledztwie. Po prze 
tronsportowaniu go do wiezienia, wła- 
dze więzienne pozbawiły ao koniecz- 
nych lekarstw i pożywienia. Dopiero 


gdy lekarz więzienny stwierdził iż F} 


lippeli jest umierający przeiransporło- 
we go do szpiiala, gdzie wkróżca 
z . 


m 
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japońskich zbrodniarzy FPPRZENMOWIENI A 


cel Departament Sam Wie. to | maa S | k z | 
min. jędrychowskiego 
i min. $tawińskieGo |yszystkió obywateli. Klasa 


mentując wobec przedstawicieli pra- 
sy rozkaz Mc Arthura w kwestii u- 
walniania japońskich zbrodniarzy we 
jennych na „słowo honoru”, dał do 
zrozumienia, że z takich przedtermi- W ie artykułów k j- | d rt Przewozy towa- zrozumienia tych zadań i bez jej 
ykułów konsumcyj- |przed transportem. ozy t 1 h | 
nych Ew produkcji sięga od kil- rowe kolei normalnotorowych i do- fiarnego wysi ku, bez twó: ais 
. {ku do kilkudziesięciu procent. jazdowych wzrosną. Nastąpi także cjatywy, bez uporczywego dążer 
Nowym momentem w planie na | wzrost usług poczty i telekomuni- do wzrostu wydajności. nie bylib 
| 1950 jest zadanie szybkiego roz- | kac; „my w stanie osiągnąć takich 


mysłu lekkiego —  Stawińs 
Przedstawił na wstępie okoliczności, 
które skłoniły rząd do wystąpienia s 
tym projektem. peee 
Mówca stwierdził, że zadania, które 
stoją przed nami w dy z ro 
poczynającym się okresem 6-letni 
planu rozbudowy gospodarczej i ku 
turalnej kraju, wymagają wspó 
zbiorowego i solidarn 


nowych zwolnień będę, mogli korzy- $ j 
stat również japońscy zbrodniarze cqd zestr:i 

j sł jałi- | Pla na rok 1950 przewiduje wy- tatów w okresie minionego 5-lec A 
padł. pe Page i daty. wzrost dobrobytu i kultury Należy jednak pamiętać o tyn s 


wojenni osądzeni przez Międzynarodo | zadania potwierdzają wyniki pierw- 
mas pracujących. Rozwój handlu mimo ofiarnego wysiłku klasy robote 


wy Trybunał Wojenny, szych miesięcy br. 

uspołeczniońego w r. 1950 oznacza niczej i szerokich rzesz intelige: 
dalsze ograniczenie i ieranie ele- pracującej, znajdują się jeszcze 
mentów kapitalistycznych z handlu, | mas pracujących „jednostki, kt 
wzmocnienie ony mas pracują- swym postępowaniem szkodzą pań- 
cych przed spekulacją i wyzyskiem stwu i swym towarzyszom pracy. 


i EEE. A, gdy wartość pro- 
z A 4 ' dukcji wielkiego i średniego przemy- 

Zakończenie zjazdu zjednoczeniowego PZZ i LM a PolR=EwiGĆ Gia WEDAI 2 177 
proc., wartość produkcji drobnego 


Plan na rok 1950 przewiduje wzrost 


„Ligi Morskiej: 


SZCZECIN (PAP). W drugim dniu 
azdu  zjednoczeniowego Polskiego 
W. Zach. i Ligi Morskiej w Szczecinie, 
alono wysłanie 
„Dosflotu" w Moskwie. 


kozi powi rap a z 1918 r. nliga Marcee / słuszną | zgodną z je się szereg środków, mających na fabetyzmem. ; _ |ubezpieczeniowych i o podniesienie 
ich przyjaciół — cel Pżpech Pn Eadar wiarą sr: Ry par iari y celu rozszerzenie bazy paszowej. | Przemówienie swoje zakończył min. | bytu mas pracujących. Przyznanie $ 
i, łeraz po wojnie w Niemieckiej Re- | Wśród ogólnego entuzjazmu BLO Szczególnie wielkie zadania stawia | Jędrychowski słowami: | pracownikom fizycznym, korzystają: 
tekst de- 


księża, nie możemy 
patrzeć obojętnie na próby Anglo- 

ı zmierzające do odrodzenia 
agresywnych Niemiec zachodnich. 
Walczyć będziemy wspólnie z lu- 
dem im, z  kiórego pocho- 
dzimy, o pokój, o szczęśliwe jutro. Po- 


Pierwsze dyplomy 
inżynierów 

ma podstawie 
nowej ustawy 


WROCŁAW (PAP). W  Politech- 
nice Wrocławskiej odbyła się uroczy- 
stość wręczenia dyplomów inżyniera- 
mechanika długoletnim pracownikom 


rzemysłowym, którzy zdali egzamin ski 
| mants 


rski na podstawie nowej usta- ı poseł M. Da- i i i ! 

Pnt aee: ch i 3 naszym kraju takich przepisów, któ- 
wy o prk iapa skali długo Żyj Briareo ia par o sa emolotów chińskich ze mor! by zwolnić be ky osi od 
7 - | Cz.. Pili prt ' obowiązku przestrzegania dyscypliny ` 
letni praktycy z fabryk dolnośląskich A aaa ryj BR M. r rzad PEKIN (PAP). Agencja Nowych | wej. bez Mesa vo A na pa D p 5 


którzy dzięki osobistym zdolnościom i 
zadowalającym wynikom pracy na 
| rwa wymagających kwa- 
fikacji inżynierskich, dopuszczeni 


telegramu do 


magajg nam w tym nasi przyjaciele— 
Niemcy z Niemieckiej Republiki Demo- 
kratycznej”. * 

Wypowiedzi te przyjęła sala nie- 
| milknącymi oklaskami. 
| Dyskusja w peźni wykazała, iż spra- 
|wa połączenia obu organizacji i stwo- 
| rzenie nowej organizacji pod nazwą 


cepiowali następnie zebrani 
peszy do premiera Cyrankiewicza | 
marszałka Rokossowskiego. 

Statut nowej organizacji przedstawił 

zk komisji ze- 
niowej — Edward Szubert. Według 
statutu, Liga Morska jest społeczną or- 
Agaa demokratyczną, bezpartyjną, 

a mobilizuje i organizuje społeczeń 
stwo do pracy nad rozwojem gospo- 
darki i ronności morskiej państwa, 
przy ścisłej współpracy z ludową ma- 
rynarką wojenną i handiową. 

Przybycie w trakcie obrad delega- 
ch prz: ników pracy 
stoczni szczecińskiej wywołało na sali 
potężny entuzjazm, który zmienił się 
w manifestację na cześć przodowników 
— budowniczych podstaw socjalizmu 
w Polsce. 

Po podsumowaniu dyskusji przez 
gen. Wągrowskiego zjazd uchwalił 
przez aklamację treść deklaracji ideo- 
wo-programowej Ligi Morskiej. 


(Poznań), J. Wojsznis (Warszawa), Sł. 
Sożdek (Gdańsk), Henryk Sobański 
(Warszawa) i Sł. Sierpiński (Warszawa) 
— członkowie. 


wartości prodnkeji rolnej przy prze- 
ciętnych warunkach klimatycznych 
o 6,4 proc. w porównaniu z produk- 
cją roku 1949, który był rokiem wy- 
sokiego urodzaju. Na wzrost ten zło- 


ży się wzrost wartości produkcji ro- |łecznej, ochrony zdrowia, wczasów 
ślinnej e 5,7 proe. i zwierzęcej o ok. | pracowniczych i kultury fizycznej. 


Wybór władz A= i 


10,8 proc. 


W r. 1950 będzie kontynuowana ak- ; 
cja rozwoju hodowli drobiu. Zastosu- | cego i dalsze nasilenie walki z anal- 


plan 'rzed Państwowymi Gospodar- 
stwa Rolmymi. Wartość ich pro- 
dukcji winna wzrosnąć w porówna- 
niu z r. 1949 e 25 proc. 

Szybko rozwijający się ruch po- 
wstawania rolniczych spółdzielni pro 
dukcyjnych, których obecnie działa 
już w kraju ponad 800, spotka się 
z daleko idącą pomocą państwa. 
Ważne i trudne zadania stoją w pla- 
nie na rok 1950 przed państwową 
ospodarką leśną. Przy wyrębie tyl- 
o o 2,6 proc. większym niż w 1949 
roku, winna ona dostarczyć znacz- 
nie większe niż w 1949 r. ilości naj- 
ważniejszych, koniecznych gospodar- 
ce narodowej. asortymentów. 


a także rozwój budownictwa, stawia 
zwiększone zadania przewozowe 


WŁADZE HONG-KONGU 
jodpowiedzialne za zniszczenie 


Chin donosi, że na lotnisku w Kai- 
tag w Hong-Kongu, na skutek wy- 
buchu bomb zegarowych uległo zni- 
szczeniu 7 samolotów pasażerskich, 


;kroku naprzód w dziele budowy pod- 


Przewidziany planem wzrost pro- Staw socjalizmu w Polsce. 
dukcji przemysłowej, rolnej i leśnej 


i tym samym realną poprawę położe- | Absencja stanowi poważny p 
nia mas pracujących. „|blem gospodarczy — podkreślił m 

Nastąpi szczególnie silny rozwój | Stawiński. Znaczny ubytek god: 
oświaty i szkolenia zawodowego, kul- | spowodowany absencją wymaga u- 
tury, akcji społecznej i opieki spo- |stawowego przeciwdziałania  nie- 
usprawiedliwionemu _ opuszczaniu 
pracy. Państwo Ludowe dało do- 
wód, że troszczy się o zapewnienie 
| właściwego wypoczynku pracowni- 
kom, o właściwy poziom świadczeń 


Plan przewiduje również poważny 
rozwój szkolnictwa ogólnokształcą- 


Zbrojni w pome Związku Radziec- , cym dotychczas z 8-dniowego urlopu ; 
kiego i współpracując z krajami de- po rocznej pracy w zakładzie, 12 
mokracji ludowej, gotowi do wnie- płatnych dni urlopowych oznaczą 
sienia własnego wkładu w wspólne wybitną poprawę uprawnień do wy- 
dzieło obrony pokoju i postępu spo- poczynku dla znacznej części klasy 
łecznego, rozwijając siły wytwórcze robotniczej. 
kraju i przebudowując jego struktu- Wyrazem troski Rządu w E 
rę społeczną, w oparciu © naukę zakresie jest również zgłoszony w 
marksizmu—leninizmu, o historyczne dniu dzisiejszym projektu ustawy © - 
doświadczenie Związku Radzieckiego skróceniu czasu pracy w warunkach 
i przykład wielkich stalinowskich szkodliwych lub szczególnie uciąż- 
pięciolatek, w oparciu o świadomość liwych. 
polityczną i aktywność produkcyjną Tane z ostatnich miesięcy wykazu- 
AW robotniczej, o sojusz pasie ją, że gospodarka narodowa traci z 
chłopski, o poparcie mas ludowych, powodu nieusprawiedliwionej absen- 
dokonamy w roku 1950 poważnego e; kilka milionów dniówek w ska- 

li rocznej, co oznacza ubytek pro+ 
„dukcji przemysłowej wartości wielu 
miliardów złotych. 

Klasa robotnicza na licznych 
wę 3 
'bezkarne naruszanie dyscypliny pra- | 
icy. Projekt ustawy o aA: : 


Referując w imienin Rządu pro- 
jekt ustawy o zabezpieczeniu socja- 
listycznej dyscypliny pracy, minister 


jest więc wrazem żądań i interesów 
najszerszch mas pracujących. s 
Ustawa obejmuje wszystkich prae 


W związku z powyższym incyden- 
tem, premier Państwowej Rady Ad- 
ministracyjnej i minister spraw za- 


wisko. 
Przedłożona przez Rząd ustawa — 
stwierdził mówca ńa zakończenie — 


p LOGA, 


ETES 


i wystąpieniach potępiła 


niu socjalistycznej dyscypliny pracy - 


cowników, bowiem nie może być w 


pe „ 


granicznych Czou-En-lai złożył o- 


daje broń w ręce mas pracujących 


do e sigo wykazali przed Komi- 
sją Egzaminacyjną odpowiedni po- 
ziom kwalifikujący | 
stopnia inżyniera. 


zyjnej 
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Auto ruszyło ostro, zatoczyło szeroki łuk i wypadło 
na szosę. Monotonnie szumiały zabłoeone opony. 

Kiedy zajechali na miejsce, Wilezek kazał szoferowi 
ezekać, a sam, przeskakując po trzy stopnie, wbiegł na 
drugie piętro. 

Otworzył kluczem drzwi swego pokoju i nie zdejmu- 
jąc ani płaszcza, ani kapelusza, siadł ża biurkiem. Pod- 
niósł z widełek słuchawkę telefoniczną, nakręcił numer. 

— Siarżant Woźniak? Tu Wilezek! Słuchajcie sier- 
żancie, należy ustalić miejsce zamieszkania niejakiego 
Kamila Ostena Zapiszcie sobie — Kamil Osten, handlo- 
wiec. Przybył z Warszawy, do niedawna jeszcze miesz- 
kał w hotelu „Orbis“ w Gdańsku, obecnie przeniósł się 
gdzieś do Wrzeszęza, Jak najszybciej! Tak... tak... Będę 
tu czekał... 

Wy dobył z kieszeni paczkę „Górników”, zapalił i na- 
eisn"! dzwonek. Po chwili w drzwiach ukazała się szezu- 
pła. kobieca sylwetka. 

— Panno Barbaro! — zapytał Wilezek, — Kto jest 
ma dziewiętnastce? 

— Wolski i Koszyca i zdaje się, że Bugaj... 

— Acha! — zawahał się na moment. — tych trzech... 
Niech pani zawiadomi Wolskiego i Koszyeę, żeby tu 
natychmiast przyszli! Tylko natychmiast! 

Czekając, palił nerwowo papierosa, a palcami wystu- 
kiwał na biurku rytm jakiejś melodii. Co kilkanaście 
sekund spogladał na zegarek. Nie mógł opanować dła- 
wi ej go niecierpliwości. 


Przewodniczącym gł. komisji rewi- 
c wybrano  wicemin. 
do uzyskania | zaś przewodniczącym gł 
wicemarszałka Barcikowsklego. 


stanowiących własność hińskiej Re- 
Sałcewicza, | publiki Ludowej. Samoloty te znaj- 
a dowały się pod nadzorem policji bry- 


wąziutkimi, jak szparki, ubrany w ciemny,„sfatygowa- ; 


ny nieco garnitur i Koszyca, rosły mężczyzna, o sze- 
rokich ramionach, w wysokich butach i szarej mary- 
narce. Poprosił ich, by usiedli. 

— 0.. — uśmiechnął się Wolski, — Widzę, że po- 
rucznik znowu €oś znalazł... 

Seplenił lekko, głos miał chropawy i niski, 

— Owszem, zr” ::!. — potaknął Wilczek. — A ee, 
to zaraz usłyszycie... 

Zapoznał wywiadowców z oczekującym ich zadaniem, 
a kiedy przeszedł do udzielania konkretnych instrunkeji 
— zadzwonił telefon. To zgłaszał się sierżant Woźniak. 

— Hallo! zawołał porucznik. — Macie już? Dobrze, 
dobrze... Słucham... 

Począ?ł coś szybko notować, a gdy odłożył słuchawkę. 
spojrzał na siedzących w pokoju mężczyzn j powie- 
dział: 

— Wrzeszcz, Sobótki 16, mieszkania 6. Odnajmuje 
pokój od Józefa Grabca, właściciela sklepu z galanterią 
skórzaną we Wrzeszczu! 

Zrobiło się cicho. I nagle Koszyca jakimś łagodnym, 
prawie pieszczotliwym ruchem wydobył z tylnej kie- 
szeni spodni pistolet Czarną, oksydowaną „Tetenkę* 
Wyjął magazynek, sprawdził, włożył go ponownie, 
wprowadził nabój w lufę i szepnął sam do siebie: 

— No, to trzeba jechać... 

Do rozgrywki między Kamilem Ostenem, a Okołowi- 
ezem miesza? się trzeci partner. 

..Chmury nie chciały ustąpić. Ciągle przesłaniały 
niebo i znowu mżył drobny, kąśliwy deszcz. Na jez- 
dniach stały kałuże wody. 

Było kilka minut po godzinie trzeciej, kiedy na rogu 
alic Grunwaldzkiej į Sobótki we Wrzeszczu przystanęła 
nieduża, żółta „Skoda“, Z auta wysiadło trzech meż- 
czyzn. Wszyscy byli w kapeluszach į płaszczach, jeden 
w długich butach. 

— Zjedźcie na bok i zaczekajcie! — polecił jeden 
z nich kierowcy, następnie ruszył przodem. Mimo, że 

| zdawał się być najmłodszy wiekiem, zachowywał się, 


Wreszcie przyszli, Wolski, mały, suchy, = oczami jak przełożony tamtych, 


świadczenie, w którym czyni władze | Polski przeciwko tym, 
Hong-Kongu 
dzialne za szkody, 
tyjskiej w zakazanej strefie wojsko- czeniem samolotów. 


| żach. 


całkowicie odpowie- | łamanie socjalistycznej YCIE 


wywołane znisz- pracy utrudniają wykonanie tyc 
' wszstkich wielkich przemian! 


Przez parę chwil szli w milczeniu. Ul. Sobótki była 
o tej porze prawie pusta. Chwiały się na wietrze mokre 
gałęzie bezlistnych drzew, przechodnie brneli po kału- 


Przed domem, oznaczonym numerem 16 — Wilczek 
przystanął, Poczekał, aż zrównają się z nim Koszyca 
i Wolski, wreszcie wszedł na klatkę schodową. Schody 
były szerokie i wygodne, Dotarli nimi na drugie piętro. 

— „Józef Grabiec" — przeczytał cicho Wolski i zaraz 
dodał: — Zgadza się, to tutaj... j 


Wilczek nacisnął dzwonek. Wargi miał zaciśnięte, 


wzrok uważny i czujny. 


Nie czekali długo. W drzwiach ukazała się kobieta — 


w średnim wieku tęga i starannie uczesana. Widząc 
trzech mężczyzn, cofnęła się odruchowo, a w oczach 
zalśnił jej niepokój. 

— Panowie w jakiej sprawie? — spytała sucho. 

—.Tu mieszka Kamil Osten, prawda? 

Wydało im się, że odetchnęła z ulgą. 

— Tak, mieszka.. Ale w tej chwili nie ma go w do- 
mu... 

— Nie szkodzi.. Pani pozwoli, że wejdziemy... 

Pokazał jej legitymację służbową. Szerzej otworzyła 
drzwi. 

— Proszę... 

Po chwili stanęli przed drzwiami pokoju Ostena. 

Był zamknięty. 

— Czy nie ma pani klucza, pasującego do tych drzwi? 
— spyta) Koszyca. 

— Poszukam... poszukam.. — odparła skwapliwie 
i zniknęła w kuchni 

Znalazła. Otworzyli drzwi Pokój był pusty, 

— Kiedy pan Osten może wrócić? — indagował gO- 
spodynię Wilczek. 

— Nie mam pojęcia, proszę pana! On tak rzadko 
bywa u siebie, w ogóle nie utrzymujemy ż nim żadnych 
stosunków! *» 

Aby już wiedzieć na pewno, że Osten jest nieobecny, 
Wolski w towarzystwie Grabcowej udał się w głąb 


którzy przez 
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Wiadomo powszechnie, że Polska 
cierpi na wielki brak lekarzy, denty- 
stów, aptekarzy, a nawet wykwalifi- 

„ FABRYKI kowanych sił pomocniczych - Służby 
_ URZĄDZEŃ WENTYLACYJNYCH Zdrowia, By brakowi temu zaradzić, 
Przemysł radziecki produkuje |szczególną troską otoczone zostało 
 giesiatki aparatów weniylacyj- | wyższe szkolnictwo medyczne i rozbu. 
asch, przeznaczonych do oczy | dowana dotychczasowa sieć zakładów 
wania, ogrzewania. względnie | naukowych, 
włodzenia powietrza w halach 
fabrycznych. kopalniach, budyn- 
tach mieszkalnych itp. Produkcją 
„ obejmuje najbardziej różnorod 
"e maszyny począwszy od minia- 
turowych aparatów i skończyw- 

gy na olbrzymich zespołach po- 

ych maszyn. zasługujących 

ga miano fabryk świeżego po- 


K 


Widzimy więc, że na odcinku Służ- 
by Zdrowia wkroczyliśmy na drogę 
właściwą gwarantującą osiągnięcie 
pożądanych celów. 


W 1949 r. w Polsce istniało 6 Wy- 
działów Lekarskich, 6 Wydziałów 
Farmaceutycznych i 5 Oddziałów Sto- 
niatologicznych przy uniwersytetach 
prowadzonych przez Min. Oświaty. 
oraz 3 Wydziały Lekarskie. 1 Wydział 
Farmaceutyczny i 2 Wydziały Stoma- 
loloqiczne w 3 Akademiach Lekar- 
sk*- , prowadzonych przez Min. Zdro- 
wia. 


W nestępstwie tego w zagadnieniu 
ezkolenia kadr wyższego personelu 
Służby Zdrowia istniała dwutorowość; 
przejawiałąca się w sprawach plano- 
wania, finansowania, zaopatrzenia | 
ı polityki personalnej. Rozpływały się | 
granice kompetencji i odpowiedzial- 
ności utrudniona była realizacja za- | 
dań, stojących przed Państwem w | 
dziedzinie budowania podstaw socja” 
listycznej służby zdrowia. 


W Zwiężku Radzieckim szkolnictwo | 
medyczae w styczniu 1930 r. zostało 
wycz'elcne z uniwersytetów. zostały | 


ietrza 

Wszystkie te aparaty pracujące 
a napędzie elektrycznym, funk- 
 jonuja automatycznie dzięki po- 
 mysłowei instalacji regulacyjnej, 
majdujacej się w małej skrzyne- 
ce. W Skrzyneczce tej znajduje 
ię niewielki sworzeń otoczony 
spirala z cienkiego drutu mie- 
dianezo. Gdy temeperatura w lo- 
kalu spadnie spirala miedziana, 
go której płynie prąd elekrycz 
4 zmniejsza opór i napięcie 
pradu wzrasta. Te właśnie zmia- 
gy napiecia w prądzie powodują 
miany w 'racach maszyn wenty 
lacyjnych „zatrzymując je względ 
nie zwiększając lub zwalniając 
obroty. 
Tego rodzaju maszyny zostaną 
zainstalowane w wieżowcaąch. bu- 
dowanych obecnie w Moskie. 
Każda maszyna obliczona jest na 
jostarczenie ok. 100 m sześć, od- | kowane Min, Zdrowia. Wielkie rezul- 
powiednio ogrzanego lub ochło- | taty tego systemu są powszechnie 
izonego powietrza na godzinę. znane Kadry fachowe, jak w każdym 


Maszyny te za pośrednictwem  rgnoicie, tak i w Służbie Zdrowia sta- 
specialnych kanałów podziem. | ńowią podstawowy element. Zagad- 
nych dostarczać będą czyste po |nienie kadr w Służbie Zdrowia jest 


wietrze ze specjalnie wydzielo- | szczegóinie ważne ze względu na ko“ 
nych „stref, jak np. ogrod 


itd. 


ów, par |losalne braki, Min, Zdrowia jest od- 
powiedzialne za stan Służby Zdrowia, 


Nowa forma współzawodnictwa 


Wielki dzień 
moskiewskiei fabryki obuwia 


Moskwa, w kwietniu. |skie brygady walcowników z maj 
Robotnicy Mo-|strem Dulinem na czele złożyły 
skiewskiej  Fa- | raport o zaoszczędzeniu w ciągu | 

bryki Obuwia 30 dni marca 7 ton mazutu, 70 

AH „Komuna Pary- ton metali i 10 tys. KW energii 
ska“ ze zniecier- elektrycznej. W dniu 31 marea | 
pliwieniem ocze-. brygady te stanęły do pracy ko- | 
dnia 31 |rzystając wyłącznie z zaoszczędzo | 
nych materiałów. Do godz. 12 w | 
południe wyprodukowały one 20 
to metali i 10 tys. KW energii | 


kiwali 
marca, W oddzia 
le obuwia dzie- 
Ki cięcego, gdzie z 
iniejatywy Lidii | nad plan. i 
„której nazwisko | Inicjatywa Korabelnikowej zy- 
mane jest już w całym Związku | skuje coraz większe rozpowszech- 
Radzieckim, narodziła się nowa | nienie zarówno w przemyśle cieęż | 
rma współzawodnictwa pracy, |kim jak i transporcie. Jak dono- 
robotnicy w ciągu całej zmiany |szą z licznych ośrodków przemy 
pracowali wyłącznie na materia- | słowych, hutniey, budowniczowie 
łach i surowcach  zaoszczędzo- | maszyn i obrabiarek podejmują 
mych w marcu. się 1—2 razy w miesiącu produ 
"We wszystkich oddziałach fa- |kować wyłącznie z zaoszezędzo- 
tryki wyczuwało się radosne pod nych materiałów. Maszyniści pa- 
niecenie Robotników, którzy rowozów odbywają dalekie mar- 
przybyli tego dnia do fabryki szruty na zaoszezędzonym pali- | 
powitał nad wejściem plakat: | wie, 
„Dziś cały oddział obuwia dzie- | Walka o socjalistyezną oszczęd | 
ęcego produkuje z zaoszczędzo- | ność w przemyśle radzieckim na- 
nych materiałów”. biera coraz szerszego rozmachu. 
rzed przystąpieniem do pracy 
8 brygad, biorących udział we 
współzawodnictwie przeprowadzi 
o obliczenia swoich zasobów su- 
 rowcowych. O godz. 6.50 wszyscy 
członkowie brygad zajęli miejsca 
przy taśmach. O wynikach pracy 
meldowano przez głośniki, zain- 
stalowane w halach fabrycznych 
systematycznie co godzinę. O go- 
inie 16 podano do wiadomości 
Ostateczne wyniki pierwszej zmia 
ny. Wyprodukowała ona 2.200 
obuwia przy normie 1970 par. ; 
Ok. 95 proc. produkcji uznano, 
jako produkcje najwyższej jako- 
Również brygady drugiej 
zmiany pracowały na zaoszczędzo 
nych suroweach i wyprodukowa- 
ponad 2.100 par obuwia. 
Dla uozozenis Świeta zgi 
majowego, robotnicy oddziału 0- [ j ( 
f seii Ja oeżasóśro zobowiązali się | spółdzielni, którzy bilans zatwier 
nie pobierajac surowców z maga- | ją na ogólnym zebraniu, pełny obraz 
zynu wyprodukować z materia- | rozwoju zozowocć gospodarstwa w 
u. 


RU OSZE. 16.800 par o- | ciągu zeszłego ro 
a PROC A w sokie zbiory z hektara i duże 


Również i w wielu innych za- at hodowli, uzyskane dzięki zbio 

adach pracy robotnicy r REZ pracy członków zespołu, jat 
cy podejmujące inicjatywe Kora- |w pierwszym roku istnienia an 
belnikowej upamiętnili ostatni cz produkcyjnych dały po rozli- 

ień I kwartału br. ponadplano | czeniu poważny dochód do podziału. 
wą produkcją z zaoszczędzonych | Dochód ten pe różny w różņych 
materialów. 


m 7 i t 
 Korabelnikowej 


WARSZAWA [PAP]. 


ków. 

Dokładne wyliczenie przychodów 
spółdzielni, wydatków i ustalenie do- 
chodu rocznego wymagało wiele pra- 
cy, gdyż spółdzielnie dokonywały te- 
go po raz pierwszy w historii nasze- 
go rolnictwa. Ze względu na waż- 
ność ostatecznego rozliczenia roczne- 
go trzeba było tę pracę przeprowa- 
dzić bardzo dokładnie i skrupulatnie, 
aby dać członkom goi mać b 

aj 


spółdzielniach i zależy od wielu czyn- 


ielki h budowy | ników np. od gleby, uprawianej 
a a Phera aang aate przez spółdzielnie, od wkładu pracy 


TPR TE EE wy RPA 


j specjalistów, 


|utworzone med-instytuty, podporząd- | zane jedynie na bazie Wydziałów 


gospodarują zespożowo od wiosny ub. r. i które zamknęży na 
swój bilans roczny, dokonuje się obecnie podziału dochodu pomiędzy człon- 


a więc musi praktycznie odpowiadać 
za ilość i jakość kadr. 

Kliniki i zakłady teoretyczne, sta“ 
nowiące bazy szkolenia kadr medycz 
nych, są jednocześnie najwyżej hie- 
rarchicznie stojącymi instytucjami 
Służby Zdrowia. Są organicznie i funk 
cjonalnie związane z całym systemem 
Służby Zdrowia, Bez tego ogniwa nie 
może normalnie funkcjonować Służba 
Zdrowia. 


Biorąc pod uwagę masowość szko- 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Akademie Lekarskie 
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akademii został wytypowany zgodnie 
z ogólnymi tendencjami Planu 6-let. 
niego, idącymi w kierunku podniesie- 
nia gospodarczego i kulturalnego ziem 
wschodnich. Brak poważnego ośrod- 
ka naukowo _ dydaktycznego we 


į wschodniej części Polski wpływał na 


lenia, kliniki będą miały warunki in- | 


tensywnego rozwoju. Powstaną wiel- 
kie kompleksy szpitalne. I te naj- 
wieksze i najwyżej pod względem 
fachowym stojące szpitale winne zna” 
leźć się w orbicie działalności Min. 
Zdrowia, 


Wydziały Lekarskie stanowią nie 
tylko bazę szkolenia, ale również je- 
dyną bazę specjalizacji i doskonale- 
nia. Zagadnienie specjalizacji wysu- 
wa się na czołowe miejsce w hierar- 
chii potrzeb Służby Zdrowia. 


Rozwój medycyny, rozwój organi. 
zacji Służby Zdrowia wymaga nie 
tylko lekarzy ogólnych, ale przede 
wszystkim lekarzy specjalistów, naj” 
mniej w 15 dziedzinach medycyny. 
Dotychczas Wydziały Lekarskie w 
małym stopriu zajmowały się tymi 
sprawami. Na obecnym etapie musi- 
my przystąpić do aktywnego. progra- 
mowego i intensywnego szkolenia 


Zagadnienie stałego, masowego do- 
szkalania lekarzy może być rozwią” 


Lekarskich, 

Poza tym ogólne tendencje rozwo- 
jowe gospodarki planowej do stwo” 
rzenia czystych form organizacyjnych 
sprawiły, że organizacja 
szkolnictwa Służby Zdrowia poszła w 
kierunku ujednolicenia całego syste- 


dkosowi Swój Lg Mini- 

© zycyjnemu — 

Zdrowia. Zostały wydzielo- 
medyczne z untwer= 


6 nowych — Lublin, Łódź, 

Poznań, Warszawa, Wrocław, a od 
nowego roku akademickiego powsta- 
je 10 Akademia Lekarska w Białym- 
stoku, Białystok, jako siedziba 10-tej 


WZROST OBROTÓW CEN- 
TRALNEGO DOMU TOWARO. 
WEGO W MOSKWIE. 


Statystyka wzrostu obrotów to- 
warowych w Centralnym Domu 
Towarowym w Moskwie (Uniwer- 
magu) za marzec tj. po obniżee 
cen świadczy dobitnie o wzroście 
zdolności nabywczej ludności, 

W marcu obrót Centralnego Do 
mu Towarowego wzrósł w porów 
naniu z lutym br. o 47 proc. 
marcu dokonywano przeciętnie 
100.000 zakupów dziennie, tj, 2,5 
razy więcej niż w lutym. Miesz- 
kańcy 


i M y, masowo zakupują 
i obuwie skórzane najlepszego ga- 
terial 


tunku, eriały włókiennicze, 
wyroby trykotażowe, po. y 
aparaty fotograficzne, odbiorniki 
radiowe itp. W okresie tym sprze 
dano 10 razy więcej rowerów niż 
w lutym i 20 razy więcej moto- 
cykli. Poważnie wzrósł popyt na 
dywany i kobierce, maszyny do 


pisania j aparaty telewizyjne. 


Pierwszy podział dochodu 
w Spółdzielniach Produkcyjnych 


W kiłkudziesięciu spółdzielniach produkcyjnych, które 


koniec 1949 r. 


członków, od sprawności zarządu, od 


organizacji pracy, a także od wkładu 
inwentarza żywego i martwego. 

Bilanse, dające pełną ocenę cało- 
rocznej gospdarki, wykazują, że spół- 
dzielnie nie tylko potrafiły zorgani- 
zować się w ciągu ub. r., ale postawi- 
ły swą gospodarkę na wysokim po- 
ziomie. t 

Przy podziale dochodu zarówno spół 
dzielcy, jak i gospodarujący jeszcze in- 
dywidualnie chłopi z okolicznych wsi 
przekonują się raz jeszcze, że spóździel 
cza forma gospodarki na roli daje nie 
tylko lepsze wyniki produkcyjne, wy- 
zwala chżopa od najcięższych robót w 
polu, które wykonują w spóździelniach 
maszyny, ale również prowadzi do wi- 


niski poziom lecznictwa i stwarzał 
poważne trudności w osadzaniu leka- 
rzy na tych terenach. Uruchomienie 
Akademii Lekarskiej w Białymstoku 
zlikwiduje zacofanie tych ziem w dzie 
dzinie ochrony zdrowia, 
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Cmentarzysko 


sprzed 23 stuleci 


Podczas prowadzonych przez Zarząd 
Miejski w Wieluniu robót ziemno-ni* 
welacyjnych przy ul, Kilińskiego na” 
trafiono na stare cmentarzysko. 

Na głębokości ok. pół metra znale- 
ziono pod głazami ułożone urny Z gli- 
ny palonej o różnych kształtach 
i wielkościach. największe z nich przy 
pominaję swym kształtem wazy. 

Powiadomione 0 odkryciu władze 
konserwatorskie dokonały na miejscu 
wizji lokalnej. orzekając iż cmenta- 
rzysko pochodzi prawdopodobnie z III 
wieku przed naszą erą. 


Mtodzi ludzie — młode talenty 


dłeneyk Jabłoński 


Jury konkursu na muzykę do pieśni o 

zwoieniu Wybrzeża — pisze prasa 

trójmiasta — przyznała nagrodę 30.000 

ch... Henrykowi Jabłońskiemu za 

utwór do tekstu Staniszawy Fleszarowej 

„Od Elbląga do Szczecina . 
as * 


abe r zz aa się | r 
erwszej wojn a 
o mala 


u 
Wiłkomi ia teorię i 
na wiolonczeli z wynikiem „bardzo dob 
rym”, jak dokumenłuje jedyne przed 
zagładą wojenną przypadkiem urato- 
wane świadectwo. 1 

Jabżoński bowiem, mieszkając po- 
przednio w samym cenirum miasta, w 


cieniu masywu marlackiego, stracił pod- | k 


czas pożogi wojennej le wszy- 
siko, także cenny dobytek swych pierw- 
sych prac kompozytorskich. Lecz nie- 


E 


„| słalizowało się u niego w korona 
zy 


ugięty dotkliwą stratą, tu: po oswobo» 
dzeniu Wybrzeża ochoczo b erze sę do 
pre Najpierw rekonstruuje swą ulu- 
loną Polską Suite Ludową ukończoną 
jeszcze za ery Hitlera. 

W oslatnich pięciu latach Jabłoński 
napisał Drugą Suitę Ludową, uwerturę 
„Przodown'cy Pracy” wykonana k'!ks- 
krotnie przez orkiestrę radiową dla 
świała pracy, oraz Kaprys ' Suitę Chmur 
na ork estrę symfoniczną, z którym to 
dzielem mamy się wkrótce zapoznać na 
sali koncertowej. Wielkie zainteresowa= 
nie Jabłońsk ukazuje dla muzyk: ludoe 
wej. Giębokie studium folkloru pomor- 
skiego a zwłaszcza kaszubskiego skry= 


cjach. poznanych przez rad'osłuchac 
w serowych audycjach pt Piosenki 
bi wy cyklu 40 pieśni do słów 
Edwarda Fiszera ! Słanistawy Fleszaro- 
wej, ujętych na nułę ludową. 

W tych dniach młody kompozytor 
rozpisał pariyturę swej „Faniazji Ka- 


szubskiej” opertej na orygi ch mo» 
tywach kaszubskich. Uoysymy R. 
szcze w bieżącym miesiącu. e 
pracuję nad czterocz kwarte- 


t k . W ie projektów 
Enry e Aa 

idzie 

ac 


symfoniczny, w 

nowoczesnymi .  Postawiaj 

dwa tematy, tonalny I atonalny, wygry- 
rzeciw drugiemu, W walce 


motyw. tonalny. 

Z takich pomysłów I ich urzeczywist= 
nienia trudno jednakże dziś żyć. Trze 
ba więc ubocznie aranżować | instru- 
mentować polskie pieśni ludowe ! licze 
atej w tej dziedzinie lite- 
vu radzieckiej. i 

a wolnych cl poświęca nasz 
ompozytor młodzieży akademickiej, 
której jako doradca chętnie służy przy 
ich zajęciach świetlicowych. 

mgr W. P. 


NZ 


Jprzystowia nie zawsze mówią 

rawdę. Np. © ai tp jak ry- 
ba”. rawda. Ryby nie potrafią 
ać! W tym miejscu kilku Czy- 
ów stuknie się znacząco w gło- 
wę i odłoży gazetę. Zaczekajcie jed- 
S: Otóż nie potrafią pływać mło- 
dziutkie, kilkudniowe rybki. Łatwo 
się o tym przekonać, zwiedzając 
sztuczną wylęgarnię w Dabiu 
pod Szczecinem. Z zapłodnionej ikry 
wylęgają się po 9—13 dniach centy- 
metrowe rybki, które nie mają poję- 
cia o pływaniu i łatwo mogłyby się 
utopić, gdyby nie przyssały się głów 
kami do specjalnie im przydzielo- 
nych skrawków płótna. Na tych płó 
ciennych „tratwach“ pływają przez 
kilka dni, po czym dopiero rozpoczy 
nają normalny żywot. Wówczas mo- 
gą już udzielać lekcji pływania. 


Uważamy jednak, że pie na 
wstępie powiedzonko t zmienić. 
Nie mówmy: „pływa jak ryba”, lecz 
„pływa, jak dorosła ryba“. 


Spore miasteczko Krosno Odrzań- 
skie, położone na Ziemi Lu 

buskiej, przeżywało niedawno gorący 
dzień. Otóż ukazały się tam afisze, 


| zapowiadające przyjazd Teatru Pol- 
| skiego z Poznania ze sztuką „Moral- | zniszczono artystyczną mozaikę, ba- 
ność pani Dulskiej“. Sztukę tę miano | sen przemieniono w śmietnik. Robot- 


lo wzrostu dobrobytu poszcze» . 


gólnych rodzin chłopskich. Osiągają 


grać w świetlicy pracowników Za- 
rządu Miejskiego. Oczywiście w dniu 
przedstawienia zebrały się tam tłumy 
publiczności, czemu nie można się dzi 
wić, gdyż Melpomena bardzo rzadko 
do Krosna zagląda Na drzwiach 


one bowiem w spółdzielni dochód o świetlicy wypisano, ze przedstawie- 


na nie o 


wiele wyższy od 
je ek dok Klubu 


dzie się nie tu. lecz w sali 
arnizonowego. Nie daleko. 


Trzy kilometry zaledwie. Rozpoczął 
się wielki bieg na przełaj z u 
prawie na dne one gi rę 
żywne ie rzu pano' 
Slałowójk w0 sił w nogach, lękając 
się, że zabraknie biletów w kasie. Bi 
letów jednak starczyło. Było ich aż 
nadto. Dlatego, że — przedstawienie 
odwołano. dania przyczyn. 
Ale mieszkań rosna nie zrezyg* 
nowali. Popędzili do odległego © 
4 km kina, gdzie rzekomo miało 
przedstawienie odbywać. Znowu za- 
wód. I tak przez cały dzień poszuki- 
wano daremnie teatru, który w ogóle 
pie przyjechał. Przy odrobinie po- 
lotu można sobie wyobrazić, w jaki 
sposób przeklinano w Krośnie i teatr 
i autorów tego niefortunnego ko 
tu. Zwłaszcza, że to wcale nie 
się 1 kwietnia... 


pp ickna fontanna na odbudowa- 
nym niedawno Rynku Marien- 
sztackim w Warszawie była przez 
pewien czas dumą mieszkańców 
osiedla. Była, ale już nie jest. Obec- 
nie wygląda ponuro i żałośnie Ja- 
cyś nierozpoznani osobnicy zapasku- 
dzili piękne figurki, domalowywując 
im wąsy i brody, prawie całkowicie 


nicy, odbudowywujący Warszawę 
lękają się, że jeśli w tym tempie 
niszczyć się będzie ich pracę — to 
Warszawa i 7a lat tysiąc nie zostanie 
odbudowana Chyba, że uprzednio 
weźmie się za kark warsząwskich ło- 
buziaków i zapędzi ich do bardziej 
konstrukty wnej roboty, niż niszczenie 
| pracy innych. 
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-O zgodna współpracę 
rodziców ze szkołą. 


M amusiu, jutro będzie zebranie ro- 
dziców. Pani dała mi karteczkę 
i prosiła, żeby mamusia przeczytała 
i podpisała. O, tutaj!“ I Januszek wy- 
ciąga do mamy rączkę z kartką; pa” 
pieru, Halina bierze pióro i z niechę- 
cią podpisuje. Znowu! Potrwa to ze- 
branie pewnie z parę godzin, a co z 
robota? Januszkowi trzeba pocerować 
ubranko, nazbierało się wiele rzeczy 
do prania, gdzie człowiek nie spojrzy. 
x kadego kąta woła po prostu robota. 
A tu jeszcze zebranie, Halina bun- 
tuje cię, Przecież oni tam w szkole 
są od tego żeby załatwiać róline spra- 
wy, do czego im potrzebni rodzice? 


Czy za mnie kto pracuje, sprząta 
i ugotuje? Nauczycielka pisze: ze“ 
branie w sprawach wychowawczych. 
Po to właśnie dziecko posyłam do 
ezkoły, aby je uczyłi i wychowywali. 
Ja muszę myśleć o tym, aby dziecko 
nie było głodne i miało odpowiednie 
ubranko, a wychowanie, to rzecz 


szkoły. 


Wczoraj i dziś 
Przed wojną, ponad 46% kobiet 
ubezpieczonych stanowiła służba. do” 


mowa. Dziś wszystkię działy pracy: 


i wszelkie stanowiska sę dostępne dla 
kobiet. Wzrosła aktywność kobiet we 
wszystkich dziedzinach Życia gospo” 
darczego, społecznego Í państwowego, 
Dziś kobiety sa sołtysami, wójtami, 
przewodniczącymi rad marodowych, 


dyrektorami fabryk, inżynierami naw 
kowcami. 


Dziś kobiety stanowią 40 % 
ogółu studiujących. 


Czy wiecie... 


A dpi tymczasem usiadł do 
lekcji, ale jakoś mu praca nie 
idzie. Stale myśli o tym, jak to ma- 
musia niechętnie przyjęła wiadomość 
o zebraniu, I w ogóle tak się składa, 
że nie może z mamusią porozmawiać 
o tym co się dzieje w szkole, bo ją 
interesuje tylko to, czy był grzeczny 
i czy nie dostał przypadkiem niedo- 
statecznego stopnia. Jakby to było 
przyjemnie móc opowiedzieć w domu, 
co I-a klasa uradziła na swoim sa- 
morządowym zebraniu, albo jaką im 
pani sprawiła niespodziankę, organi- 
zując ciekawą wycieczkę. Ale cóż — 
ani mamusia ani tym bardziej tatuś, 
który twierdzi, że dzieckiem powinna 
się przede wszystkim zajmować mat- 
ka, nie interesuję się tymi sprawami, 

Zawsze tylko mi mówią: daj mi spo 
kój z tę szkołą mie zawracaj głowy“ 
— myśli rozżialone dziecko, Jak ma- 
musia znowu nie pójdzie, tak jak 
ostatnim razem, pani zapyta, czemu 
pe pd nie było. Co wtedy powie- 


s SZK, 
DD: rm dad imp pako 
je ałsza. przerywana tylko czasu 
do cazsu szelestem 


kartek. Mimo, że już dość półźno, wy- 
chowawczyni klasy trzeciej jeszcze 


jakiegoż zeszytu, zapomni, że trzeba 

pan pieniadze na ja- 
składki, Czy 

tyt 


mawia się nauczycielka, Mole fo 


We kobieta oddycha znacznie szyd- [ko dowody. że rodzice nie bardzo in- 


«tej niż męjiczyzna, a dziedko 
krotnie szybciej aniżeli dorosły 
wiek? 

be zawartość wadły 
u dorosłego wynosi 60 
ka 73%. a nawet kości 
zawartości wody. 


50 % 


ją! się sprawami szkolnymi. Ale 

pani Halina P. nie była na ostat- 
mim zebraniu, a gdy raz przyszła, po- 
wiedziała przecik}, ġe uważa, iż o 
sprawy wychowawcze powinna dbać 
szkoła, Szkoda, ze poparły ja dwie 
czy trzy 6soby, a było jut za późno, 


Konkurs literacki: Dzień, który zapamiętałam (8) 
Żniwa pachnące chlebem! 


Szóstej z kołei publikowanej przez nas pracy na konkurs liferacki „Dzień 


który zapamiętałam, którei autorką 


jest Alina Alianowicz z Drawska Po- 


morskiego przyznało jury konkursowe (skład jury į wyniki konkursu podaliś- 
my w numerze niedzielnym naszego pisma] nagrodę w wysokości 1500 zł. 


t łońce urrięło się na nas. Z fig- 

łarną minka i złośliroym uśmie 
chem maczało długie, promieniste 
pędzle m gorejącym żarze lipca, by 
rysomał na naszych buziach brązowe 
i' czekoladowe malowanki. Słońce 
grzeje, piecze, smali, praży.. Po to 
misi przecież nad żółtym ścierniskiem 
i rozszerza coraz bardziej błyszczące, 
naiwne oczy. Dzimi się jak dzieciak, 
potrząsając radośnie rozplecionymi na 
mietrze: markoczami, zerkając z nie 
ukrumaną ciekamością na dół, na zie- 
mię. Oto na polu cichym zarosze mi- 
£ają, firkoczą kmieciste, sukienki, 
mzlatują wesołe okrzyki i śpieroki. Z 
zśryźlimym, zrzędzącym chrzęstem 
posuwa się chyżo przysądzista ma- 
szyna, rzucając garście pszenicy 
i mrucząc coś pod nosem. Sadzi susy 
wielkie, oglądając sie skwaplimie na 
mariudzące junaczki. Dzieroczęta pra- 
cują: sprawnie i obrotnie. Słoma 
chrzęści i chrupie m rękach roześmia 
nych junaczek. Z rąk mymykaja się 
gotome snopki: jeden, drugi... pięt- 
nasty... 

Słońce otwiera feszcze szerzej o0- 
gromne oczy i zda się, gdyby mogło, 
to by zaraz zapytało: „Po co to? Dla- 
czego?" Dlaczego? — Po prostu dla- 
tego, aby pomóc m pracy, nałykać 
się ożumczego zapachu pól wyhafto- 
manych rumiankiem i siłą rolasnych 
rąk przyczynić się do odbudory i roz 
budoroy kraju. 

Żnima — przecież fo smakuje tak... 
fak, jak świeży chleb z świeżym ma- 
slem i pyszne kwaśne mleko. 

„ Junaczki układają wielkie naręcza 
pszenicy, wiążą pomrósła jakimś nie- 
znanym stylem „szkolniaka”, mzno- 


sząc z zachwytem oczy, gdy uda im radością. 


się jakiś szczególnie zgrabny i ele- 
gancki snopek. Praca wre i kipi. Słoń 
ce się uśmiecha. Czas pędzi jak iey- 
trarony zawodnik do upragnionej me- 
ty. R yna plaga — to osty. Już 
jakaś junaczka mykrzymia pociesznie 
buzię i przezornie strzepując palcami, 
moła: ô jej, kolee! Kolec, jak kolec, 
ałe snopków dużo. Ścielą się na po- 
lu długim, równym szeregiem, ja 

wojsko w mustrze na „padnij”. I po- 
myśleć tylko, że to zrobiłyśmy my. 
Sporo pracy mykonały dziś nasze 
młode i silne ręce, nasze. dłonie, któ- 


rymi roytrmale torujemy Polsce drogę | 


do socjalizmu. Na drugi rok będzie 
mięcej chleba, a my jeść będziemy 


alby ję przekonać, że nie ma racji. 
Jeżeli matka Januszka nie przyjdzie 
jutro, postanawia nauczycielka, muszę, 
ją odwiedzić, Muszę przekonać rodzi- 
ców Januszka, że tylko zgodna współ 
praca domu ze szkołą może dać po- 
żądane rezultaty. Przecież ci ludzie 
muszą zrozumieć, że wychowywanie 
i uczenie dziecka odbywa się nie tyl- 
ko między godziną 8 a pierwszą i nie 
tylko w zakresie szkolnym! 
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Kącik kosmetyczny 
Wiosna i liszaje 

Na wiosnę bardzo często pojawia- 
jac się na twarzy liszaje. Najlepiej 
wówczas przerwać używanie wody i 
mydła na okres 4—6 tygodni, natłu- 
szczać skiónę lanolimą, oraz używać 
tylko leczniczego pudru, Skórę zmy” 
wamy zaś specjalnymi  preperatami, 
zmywającymi. 

Aby usunąć z twarzy krostki wzgl. 
czerwone lub żółte plamy należy je 
zwilżyć za pomocą: tamponu z waty 
nasyconej wodę utlenioną. Po wy- 
schnięciu pokryć skórę lekką warst- 
wą oliwy. Należy pamietać, że oliwa 
jest nie tylko najradykalnieiszym le- 
kiem na wszelkie dolegliwo”ci skóry, 
ałe także doskonałą dla naskórka, 


L, L, Łódź.  Zgrubiałe i szorstkie 
łokcie należy zmywać codziennie cie- 


płą wodą z sodą i boraksem, pociera- | 


jac lekko pumeksem toaletowym. 
Wieczorem po umyciu natrzeć tłustym 
kremem. Kamień zębny usunąć może 


£0 | tylko dentysta. Celem wybielenia zę- 


` | złotych miesięcznie, 


..222422400400000000000000000000040000000000000000000000000000000000000000000000046000000 
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Piekne 


ich, męskich i dziecięcych 
towe wyroby przemysłu odzieżowego 


220422000000000000000000000000000000000000000000 


Z pomocą, szczegółnie rodzinom 
pracowniczym, mającym, większą: licz- 
bę dzieci przychodzi ubezpieczenie 
rodzinne, wprowadzone z dniem 1 sty- 


ma ono dla wdów, obarczonych dzieć. 
mi. ~ Zasiłek rodzinny wynosi ' na 
1 dziecko 1650 zł miesięcznie, na 
dwoje dzieci 3600 zł na każde następ- 
'ne dziecko 2250 zł, 

Kto zatrudnia dochodzącą pomoc- 
nicę domową i nie ubezpieczy jej: — 
wyrządza tym wielką krzywdę ' jej 
i jej rodzinie, gdyż np. wdowa ma- 
jąca 3 dzieci traci przez to zasiłek 
rodzinny w kwocie 5850 zł miesięcz- 
nie. Spośród robotnic rolnych doda" 
| ték rodzinny otrzymuję tylko robot- 
| nice le'ne i ogrodnicze. 

Niepracująca żona pracownika, któ 
| ra wychowuje dzieci, bądź jest w 
9-tym miesiącu ciąży — otrzymuje 
w kwocie 1250 
Żona pracowni- 
ka, która nie pracuje i nie wychowu- 
je dzieci, lecz jest niezdolna do za” 
,robkowania bądź ukończyła 50 lat al- 
bo też kształci się w szkołach otrzy- 
| muje 1000 zł miesięcznie, Ostatnio 
podwyższony został zasiłek rodzinny 
j dla dzieci o 250 zł miesięcznie, jeśli 
jojciec lub matka otrzymują zarobek 


| zasiłek rodzinny 


z miększym apetytem. Bo przecież GSA APE Seca l aiena ead ay obilen ESA 
zapracowałyśmy na niego uczciwie | gą g kady y 59 ka zania. gnez ją p gający obciążeniu podatkiem 


i solidnie. 
lśniące oczęta. Chce spać. Junaczki 
zadowolone i głodne zasiadają do po- 
siłku. Trama jest bardziej miękka 
i puszystsza od perskiego dymana. 
Odpoczynek zasłużony maluje na na- 
szych licach nie tylko radość, ale i 
| dumę. Bo jest też i z czego być dum- 
nym. Duma napawa nas myśl, że pra 
cujemy dla Ojczyzny, że jesteśmy 
młodymi  budomwniczymi lepszego 
jutra, że i my coś znaczymy! 

Dzisiaj wspominam te chwile pracy 
ze rozruszeniem. Wiem, że nie za- 
pomni się o nich szybko. Nie są one, 
mómiąc romantycznym stylem, cza- 
|rorone, upojne, bajeczne. Nie! Są to 
dni szare, zwyczajne, lipcoroe. Jed- 
nak młożyłyśmy tam naszą najpeł- 
niejszą młodość i naszą pracę i ra- 
dość i dlatego są one pełne uroku. 
I dlatego chyba nie mogę myśleć o 
nich obojętnie, wspominam z rzeroną 
„Uczennica“, 


Í 


| 


| 


Biletem pani domu. jest bez wątpie 
nia w okresie Wielkiejnocy stół świą 
teczny. Tradycja. której tyle już razy 
wypowiadano wojnę, chcąc wyrugo- 
wać z nowoczesnego życia — prze” 
trwała trudne lata okupacji i na no- 
wo zapanowała w naszych domach, 

Stół świąteczny na pewno nie bę- 
dzie jednolicie wyglądał na terenie 
całego kraju. Réine są upodobania, 
różna jest rozpiętość w budżetach, Je 
dno jest pewne — zgineła bezpowrot 
nie przesada. Podczas gdy dawniej u- 
ginały się stoły pod cięarem jadła, 
dzisiaj zapanował umiar, zwyciężyła 
estetyka i poczucie smaku! 

Do tradycyjnych potraw, które znaj 
dą się na stole wielkanocnym, to prze 


de wszystkim mała choćby szyneczka | wyglądu stołu, 


od uposałeń, 


Słonko przymruża już | 440040000014444444402094904404004444449050400004090444444444484440455494444449084950080049800003040044504R00R050RRRRRRRREGNAGENKE 040440448444600558 


STÓŁ WwIeEIKANOCNY 


baranek z masła, kolorowe jajka (aby 
zadośćuczynić tradycji koniecznie ma 
lowanki. albo pisanki) w wianku bia- 
lej kiełbasy, galaretka z nóżek i ba- 
ba drośdżowa z lukrem, 


Szynka jest bardzo łatwostrawna, a 
więc wskazana także dla dzieci i cho 
rych, Galaretka z nóżek jest tania w 
wykonaniu, a przybrana połówkami | 
jaj i korniszonami barwnie wyględa 
na stole wielkanocnym.  Uzupełnie- 
niem do mięs podawanych na zimno 
są Ostre sosy, 

Nierozłączną całością: ze Świętami 
wielkanocnymi, obok tradycyjnych ja 
jek, kiełbas, baranka i ciast jest zie- | 
leń i kwiaty, warunek riami], 


z praklyczne 


dy Przemysłu Odzieżowego cieszyła się dużym powodzeniem wśród 
jyło przekonanie szerokiego ogółu, że 


ców oraz, że z tanich materiałów można wykonać piękne i praktyczne okr 
cia. Rewia obejmowała okrycła na wios nę i lato 1950 r. 


Co daje kobiecie 


- ubezpieczenie rodzinne? 


cznia 1948 r. Ubezpieczenie to przy” į mują pracownice, względnie nie 
znało zasiłki rodzinne przede wszyst” | cujęce żony pracowników — mleko 
kim dzieciom. Największe znaczenie | — mianowicie od 7 miesiąca ciąży d 


Jak przechować 
futra! 


jkładnie wyirzepać (ewent. nawet 


{myi do worka uszyłeqo. z kilku qa 


oktyc 


i 


aA a 


a e e R aa ZR CZY a a E a>: 


wykonanych przez Warszawskie Zakła 


są lepsze i tańsze od szytych u 
Foto — Film Polsk 


..242222244400004404004000000000000000094040000i 


W wyjątkowych wypadkach pra 
cownik może otrzymać zasiłek rodzia 
ny dla rodzeństwa. 

Z ubezpieczenia rodzinnego otr% 


urodzenia dziecka i następnie prz 
cały rok od urodzenia dziecka - 
7 litrów miesięcznie. W 9-tym mie 
eiącu ciątry przydział mleka jest pó 
trójny (21 litrów), później przysługuj 
14 litrów mleka dła dziecka aż di 
ukoriczenia 3-go roku życia, potem: 
po 7 litrów aż do 14-go roku życi 
Mleko wydaje się w miejscowoście 
przemysłowych i potrąca się po 20014 
ie z zasiłku rodzinnego. 
Kobiety. karmiące piersią dzie 
otrzymują z ubezpieczenia na wyf 
dek choroby i macierzyństwa — 
łek dla karmiących matek w 
1 litra mleka dziennie, albo rów 
wartość w gotówce przez 12 tygo 
jeśli same pracują, a pół litra m 
dziennie o ile są członkami rodził 
ubezpieczonego. 7 
Z ubezpieczenia rodzinnego otrzy 
mują kobiety od 8 miesięcą ciętży beż 
płatnie wyprawke dla niemowląt 
Ubezpieczalni Społecznej, 


a 

Nadeszła chwila, kiedy czas pochók 
wać fufra i ło tak, aby uchronić M 
przed podstepnym działaniem moli. £ 
uwagi na to, że rozwojowi moli sprz 
ja kurz, brud i słońce, należy futro 
przed złożeniem „na spoczynek” do- 


i 


czesać  qrzebieniem). Przy trzepań 
trzeba uważać, aby nie uszkodzić wio 
sa. Oczyszczone futro przesypujemy. 
proszkiem przeciwko molom i wkłada 


Gazety sa bowiem same przez się do 
skonałą ochroną przeciwko molom 
Worek z futrem zawieszamy w miej 
przewiewnym, adzie nie dochodzi 
słońce, Podczas lata trzeba jednak 
na wszelki wypadek, futro czę 
przejrzeć, wyfrzepać i znów przesyS 
proszkiem, aby nie było niespodzia 


nek, 


la, 5 kroietnia 1950 r. 
atolicki: Wincentego. Zenona. 
Słowiański: Świętobora. 


oddział IKP: Generelissimuss Stalina 2 
Pod Ark 24-29. 
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Apel 
plastyków 


Pomorski Zarz. Okręgu Zw. Zaw. 
Artystów Plastyków. powziął nastę- 
pujacą uchwałę: | 

„Plastycy pomorscy powinni włą- 
p się do ogólnego nurtu uczczenia 
święta Pracy. Jako swój czyn 1-Ma- 
 jowy powinni jak najlicznie obe- 
dać wystawę „Człowiek i praca“, 
którą w dniu 30 kwietnia otwiera 
tutejszy Oddział CBWA. Listę przo- 

 downików pracy z Bydgoszczy wy- 
 maczoną przez Kom. Woj. PZPR 
można przejrzeć w sekretariacie Zw. 
W innych miastach należy się zwrócić 
do odnośnego Kom. Miejskiego PZPR 
Prace należy składać do dnia 25 
kwietnia br. w Oddziale Bydgoskim 
(BWA (Pomorski Dom Sztuki), z wy 
jątkiem kolegów z Torunia, którzy 
złożą swoje prace w Domu Plasty- 
ków przy uł. Chełmińskiej 16. 


 (heesz zostać 
pielęgniarką? 


__ Okręg Pomorski PCK podaje do wia- | 
 domości, że termin rozpoczęcia kursu 
młodszych pielęgniarek w Bydgoszczy | 
został przesunięty na dzień 16 bm. | 
W związku z tym przyjmuje się je- | 
szcze w terminie do dnia 8 zj 
dydatki w wieku od 17 i pół do 35 lał, 


h npm 
_] kl. szkoły powszechnej, dobry stan / 
 udrowia oraz zamiłowanie dó walk: 
| gra atasa świadectwo szkol- 
' nie oraz opinię organiza- 
cji, do której kandydatka ewentualnie 
należy (PZPR, ZMP, ZSL, Sam Chłop. | 
Iw, Zaw. Prac. SŁ Zdr), świadectwo | 
zdrowia z wynikiem prześwietlenia | 
płuc oraz badaniem krwi na WR, nale- | 
Aeg” osobiście najpóźniej do. 
a 8. bm. do Wydz. Sanitarnego Okr. 
k Pom. PCK (15 Grudnia 24). (a). 


ZZYE 


rA 
ORGANIZACJI BYDCOSKICH 
| 


TRENINGI SEKCJI BOKSERSKIEJ ; 
| ZKS „Unia“ Bydgoszcz, które prowa- 
dzi trener B, Krzemiński, odbywaję ; 

się dwa razy w tygodniu: w Środę od 
godz, 18 w świetlicy Fabr, „Kauczuk“ 
W. Toruńska 155, w soboty od godz, 
18 w świetlicy Wlkp. Huty Szkła — 
(końcowy przystanek autobusowy li- 
nij nr 1). 
M. ZKS „KOLEJARZ" — BRDA. Zebra 
Die zarządu odbędzie się w Środę dn. 
$ bm. o godz, 18 w sekretariacie klu- | 
bu przy ul, Dworcowej 89, Uprasza ; 
i e punktualne przybycie. 


_ W ŚRODĘ 5 bm. w małej sali 
„Związkowca”* — BTW II ptr. odbę- 
dzie się konferencja przedstawicieli 
Kół i Klubów z terenu Bydgoszczy, 
celem omówienia przygotowań do u- 
_ działu Sportowców Zrzeszenia w dniu | 
l-go Maja. Przybycie obowiązkowe. 


| podkreślił 


PUJ Tas to smutne, że ogłoszony w 


poniedziałek „List przyjaciela z 


|Bydgoszczy” jest w najdrobniejszych | jest obecnie na 


szczegółach prawdziwy. Tak. Przy- 
znajemy się ze skruchą, że jeszeze 
wiele, b. wiele brakuje „stolicy Po- 
morza“, by stała się prawdziwą sto- 
licą Pomorza. Brak nam i rozmów- 
nicy telefonicznej na dworcu, i pa- 
pierosów w kiosku na dworeu, i noc- 
nych tramwajów i jakiegoś punktu 
informacyjnego i wielu, wi jesz- 
eze innych rzeczy. 

Ale jakież szczęście, że autor o- 
głoszonego listu nie przyjechał na 
dworzec bydgoski w biały dzień. Bo 
być może zamiast jego listu musieli- 
byśmy ogłosić tyiko smętny nekrolog 
o jego tragicznej śmierci na placu 
przed dworcem. 

Kiedyż, ach kiedyż sprawa bezpie- 
czeństwa licznych przechodniów pla- 
cu dworcowego i w ogóle sam plae 
dworcowy zostanie uregulowany? 

Okazuje się, że na pytanie to mo- 
że nam dać jasną i zwięzłą odpo- 
wiedź nacz. Wydziału Planowania 
Miast i Osodli Pomorskiego U. W. — 
inż. Zawiślewski. 

Nie tylko wiadome, że płac 
zostanie przebudowany już 
bliższym... dziesięcioleciu, ałe nawet 
Hirama jak będzie wówczas 


Przede wszystkim więc jego „głę- 
bokość* zwiększy się trzykrotnie (z 


obecnych 20 metrów na 60 m!), zaś | 


przez podział placu na trzy części 
wprowadzony zostanie nie tylko ład 
i porządek, ale także bezpieczeństwo 
przechodniów pieszych. Każdy pa- 
sażer po wyjściu z dworca z pra- 
wej strony znajdzie rozległy parking 
dorożek samochodowych, z lewej — 
przelotowy dworzee autobusów, któ- 
re go w każdej chwili zawiozą na 
najodłeglejszy kraniec miasta, środ- 
kowa zaś część placu skupiać będzie 
cały ruch pojazdów przywożących 


",.i odwożących pasażerów PKP. 


Wszystkie części placu dworcowe- 


go oddzielone będą od siebie szero- | się 


kimi chodnikami, po których prze- 
chodnie będą się mogli dostać bez- 

rednio do tramwaju. Niezbyt 
szerokie przejście od przystanków 
tramwajowych do ehodników ul. 


Nowa kwiaciarnia 


Miejskie Ogrody w Bydgoszczy o- 
tworzyły w tych dniach nową kwia- 
ciarnię, w której będzie można dostać 
najróżnorodniejsze i najprzedniejsze 
gatunki kwiatów a także owoce i wa 
rzywa. y 

Ceny tej placówki ogrodniczej są 
wykalkulowane tak, ażeby każdy 


człowiek pracy mógł zaopatrzyć się w. 


„kwiaciarniany* towar. 
Nowa kwiaciarnia mieści słę przy 
ulicy Gen, Stalina 14. (n) 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


(Ketoeyk| Spojrzenie w przyszłość 


Raz jeszcze o planach urbanistycznych 


Dworcowej zabezpieczone jeszcze bę- 

|dzie dwiema wysepkami (tak, jak to 
Zjednoczenia), 
|gdzie zastrachany przechodzień zaw- 
sze będzie mógł znaleźć chwilowy 
peh i łapać oddech przed następnym 
skokiem przez jezdnię. 

A ruch tu będzie wcale niezgor- 
szy, gdyż — jak to już pisaliśmy 
swego czasu — rozchodzić się stąd 
będą 4 główne linie tramwajowe (ul. 

orcową na ul. Król. Jadwigi i ul. 
Śniadeckich oraz ul. Zygm. Angusta 
na Okole i w drugą stronę na Bo- 
cianowo), kiłka linii autobusowych, 
zaś sama ul. Zygm. Augusta awan- 
|suje do roli poważnej arterii łączą- 
cej w bezpośredniej drodze Okole z 
Bocianowem. 

Oczywiście nie przez tę wąziutką 
ścieżynkę biegnącą „na marginesie” 
mostu kolejowego nad Brdą! Ul. 
Zygm. Augusta zostanie poszerzona i 
odsunięta od dworca, zaś u jej prze- 
dłużenia, mniejwięcej 30 m od mostu 


Komite?! Obchódu 
Maja 


został powołany w Bydgoszczy 


W dniu wczorajszym na posiedze- 
niu w sali MRN został powołany do 
| życia Miejski Komitet Obchodu 1 Ma- 


wiosenne Igrzyska Szkolne Szkół Za- 
wodowych w Bydgoszcz 


W dniach 13—15 maja br. odbędą 


w Bydgoszczy  lgrzyska Szkolne 
wszystkich szkół zawodowych obwodu 
Bydgoszcz, należących do Dyrekcji 
Okręgowej Szkół Zawodowych w To- 
runiu. W iarzyskach udział biorą 
szkoły zawodowe stopnia  licealnego, 


kolejowego, powstanie nowy żelbe- 
towy most, który jednym śmiałym 
łukiem połączy oba brzegi Brdy skie- 
rowując ruch z ul. Zygm. Augusta 
wprost na ul. Chełmińską. 
ten sposób rozbudowany i prze- 
obrażony plac dworcowy uzyska też 
odpowiednie ramy. Aby umożliwić 
gwałtowny przepływ pasażerów PKP 
z pociągów podmiejskich, z obu stron 
obecnego dworca wybudowane zosta- 
ną tunele łączące perony bezpośred- 
nio z placem. aprzeciwko zaś 
dworca, po jego lewej stronie powsta- 
nie potężny (już obecnie budujący 
się) gmach Izby Skarbowej, zaś po 
prawej stronie, wzdłuż ul. Zygm. Au- 
gusta, rozciągnie się niemal aż po re- 
mizę tramwajową Dom Kolejarza. 
Szkoda tylko, że Bydgoszcz w dal- 
szym ciągu nie będzie posiadała 
rzy dworcu żadnego nowoczesnego 
RY A przydał by się. Z pew- 
nością bardziej, niż Izba "ND 
z, 


lja w Bydgoszczy, W skład prezydium 
Komiiciu weszli m. in.: pp. Maludziń. 
ski (prezydent  miastaj, Januszewski 
(MRN]. kpt, Boryń [MO], mir Lindner 
(WP), Zając i Korcz [KM PZPR), Kieł- 
|basiński (ZMP), Molenda [ORZZ), Pa- 
nasiuk [LK]. Przewodniczącym Komite- 
fu został wybrany p. Rakoczy — I sekr. 
KM PZPR. 


Przewodniczącymi sekcji, które pow- 
stały dla zorganizowania imprez k 
okazji święta mas pracujących zostali 
wybrani — pp. Kozłowski (sek. organi- 
zacyjnaj, Murzyn (sek. sportowa), Kisł- 
basiński (sek. młodzieżowa) i Zając 
(sek, Propagandowo-imprezowaj, 


| Tegoroczne święto 1 Maja będzie 
i obchodzona — jak zaznaczył p. Ra- 
keczy — pod dwoma naczelnymi ho- 
słomi: walki o pokój oraz walki o 


(publiczne szkoły średnie zawodowe | produkcję. liuk) 


ji szkoły przemysłowe. Kierownikiem 
| obwodu Bydgoszcz została wvznaczo- 
na doświadczona długoletnia nauczy- 
lcielka WF w Państw. Liceum i Gim- 
|nazjum  Administr-Hanc| «ym Anna 
Biirgelowa. 


W dniu I, IV. została przeprowadzo- 
na pierwsza konferencia wszystkich 
nauczycieli WF wymienionych szkół, 
|na której wybrano i zatwierdzono Ko- 
'mitet wykonawczy tego święta spor- 
‘owego, 
| Program Igrzysk obejmuje: ajosno- 
wẹ gimnastyczną, b) tańce, c) konku- 
lekkoatletyki; d) konkurencje 


| rencje 
, 6) gry sportowe, (maj). 


Uroki Stolicy 


Oby przed każdą wycieczką była prelekcja 2) 


Woj. Wydział Turystyki i Krajo” 
znawstwa przy ORZZ zorganizował w 
dniu 3 bm. prelekcję prof. Rapacza, 
objazdowego prelegenta Polskiego 
Tow. mał mordo o pięknie = 

Prelekcję prz 
Z zie W Wytam, Kra 
konieczność i 


umasowienia 


Szybko i uprzejmie 


ku temu zmierza persone! BSS 


Plan obrotowy gospód ludowych 
Bydgoskiej Spółdzielni Spożywców 
został w miesiącu styczniu i lutym 
przekroczony. Gospoda „Teatralna“ 
wykonała swój plan kwartalny już 
W dniu 16 marca. Była o tym mowa ' 
na ostatnim zebraniu wytwórczym | 
pracowników gastronomicznych. Kie- 
rownik Działu Zbiorowego Żywie- 
nia BSS — omawiając kwestie wy- 
konania obrotu doszedł do konkluzji, 
że przekroczenie czy nie wykonanie 
planu w gospodach. nie zależy od. 
względów koniunkturalnych — lecz 
od samych pracowników. Jakość po- | 
 dawanych posiłków, uprzejmość per- 
'sonelu, właściwa organizacja pracy, 
dzięki czemu klient jest sprawnie i 
 Szyk:o obsługiwany — zdolne są za- 
pewnić gospodzie gości i systema- 
tycznie zw.ększać ich liczbę. Naj- 
pszym tego dowodem jest wzrasta- 


jaca frekwencja w tych placówkach 


zbiorowego żywienia BSS, gdzie pra- 
cownicy zainicjowali zbiorowe i in- 
dywidualne współzawodnictwo pra- 
cy. A mianowicie: w „, nej“, 
„Gastronomii“, „Gromadzie"“, „Staro- 
miejskiej“ i Teatralnej“. 
Przechodząc do kwestii usterek, o- 
mawiano zagadnienie higieny po- 
mieszczeń i potraw, zobowiązując od- 
powiedzialnych kierowników sal go- 
ścinnych i kuchni do przestrzegania 
wszelkich przepisów z tym związa- 
ch 


nych. 

Do końca bieżacego miesiąca — 
stwierdził jeden z dyskutantów — 
musi się wydatnie podnieść stan sa- 
niterny gospód spółdzielczych. Nie- 
dociągnięcia nie mogą ponawiać się. 

W dalszym ciągu zebrania wywią- 
zała się dyskusja, w której pracow - 
niey poza wymienionymi zaga'lnie- 
niami omawiali sprawy wewnę'rzno- 


administracyjne. (po-el) 


turystyki i krajoznawstwa w przeci- 
wieństwie do przeszłości, kiedy tury 
styka i krajoznawstwo były elitarne, 
uprawiane przez klasy posiadające. 
Sam prelegent z wielką swadą i prze 


PODPATRZONE 


Str 5 mamą 


TEATR ZIEMI POMORSKIEJ 
Środa: Igraszki z diabłem (19.30) 
Czwartek: Mazepa (19.30). 

KINA: POMORZANIN ; POLO- 


Początek : 
Gryf: 16, 18.15 i 20.30. — Po- 
morzanin: 16.30, 18.45 i 21.00. — 
Polonia, Orzeł i Bałtyk: 15.30 
17,45 ; 20. 

day zł agat 
polskiej sztuki ludowi 

MUZEUM Ud godz 9 do 16 


niedziele i święta od g. 11 do 14 
Wstęp bezpłatny. 

DYŻURY APTEK: „Pod Niedź- 
wiedziem”, ul. Niedźwiedzia 11 — 
tel, 16-53. „Przy Bielawach”, AJ 


1 Maja 91 (tel. 23-61) 

NAJWAŻNIEJSZE TELEFONY: 
Kom. MO 26-16, 26-17. 26-18. Po” 
gotowie Ratunkowe PCK 10-00 
Straż Pożarna 20-70. Postój tak 
sówek 36-55 i 39-62, Inf. i rek! 
centr, miejskiej 02. Biuro n-rów 
i inf. centr. miejskiej 03. Biuro 
napraw 04. Przyjmowanie teleg' 
05. Zegarynka 06, 


PROGRAM LOKALNY 
1950 r. 
5.10 Program II. 8.05 

lokalny dnia. 8.07 Komuni A 
8.10 Muzyka. 8.15 Program II. — 
14.15 Muzyka operowa z 
14.40 Pomorski dzienik radiowy 
14.55 Program II. 16.20 Beethoven 
uwertura „Leonora III.) 16.35 — 
Audycja dla wsi: pogadanka pt. 
„Znaczenie roślin strączkowych 
w gospodarstwie rolnym“, muzy- 
ka ludowa z płyt 17.00 Pro- 
gram II. 22.15 gram II. 24.00 
Zakończenie audycji, dymn. 


Telefonizaeja 
5 gromad 


Pracownicy Rej. Urzędu Telef.-Te- 
legr. w By y na odbytej na- 
radzie wytwórczej postano uczcić 


dzień 1 Maja następującymi czynami 
odremontowaniem i omieniem 
daleayeh 20 numerów enami 
telefonizacją 5 grom iejskich, u- 
„sprawnieniem służby w dale ddio. 
ataeji, przy oddaniu na ten cel 200 
pozooTwa oraz założenia biblio- 
teki nicznej przy Klubie Techni- 
ki i Racjonalizacji. (a) 
prl REDA EER |. 


Mądry Polak 


po szkodzie! 


Wiosna — jak 
wiadomo — to nie 
tramwaj bydgoski, 
że jeśli się 
krzyknie i jeszcze 
machnie parasolką 
to zatrzyma się. 
Na miosnę możesz 
krzyczeć i machać 
namet tyczką an- 
tenomą, a ona nic 
sobie z tego nie ro- 
bi i idzie niepo- 


Ža 
O rostrzymanie na- 


przód. Wychodzisz z rana do biura 


jęciem roztoczył przed słuchaczami | — jeszcze goła ziemia, mracasz do 
widzami obraz powstającej z gruzów | domu — już zieleni się roszystko 
ilustrując prelekcję charak” | wkoło, kładziesz się do łóżka — mio- 


terystycznymi zdjęciami. 


senny zefirek łupi ci suchymi gate- 


Na mocy historycznej uchwały sej- |ziami m okno, budzisz się. a tu 
mowej ślady hitlerowskiego | miafr... szeleści rośród gestuch ni. 
wandalizmu a Stolica powstaje odro- | Żadne papierki i urzędowanie, żadna 
dzona w swych narodowych pamiąt- | biurokracja i składanie „ad acfa“ — 
kach, zabytkach przeszłości, ale też |nie potrafią jej porostrzymać. Dla- 
unowoczi Ę łączy się | tego — choćby nawet mszustkie na- 
harmonijnie z teraźniejszością Polski | sze plany miały wziąć m łeb — mu- 
Ludowej, Obok Mariensztatu, ówiad- simy się do niej przystosować A 
„5a przeszłości, trasa WZ. dokument | jeśli rzeczymiście plany nasze nama- 
wysiłku Polski Ludowej i most lają — nie wiosny to mina, ale nas 
sko_Dąbrowski dzieło pracy Ślązaków samych, żesmy się odmażyli plano- 
Obok odbudowanych gmachów histo- mać bez porozumienia z nią. 
rycznych nowoczesne budowle. Ale gw tym miejscu należy zaznaczyć, 
droga wszystkim Warszawa jeszcze żę są pemne resorty życia społecz- 
wiele gi | wygięte całego Spo" nego mniej i więcej zmiązane”z mios- 
łeczeństwa. tym zależy pamiętać! ną. Do tych pierwszych należą np. 

Prelekcja zgromadziła liczne grono mszystkie centrale handlowe (handel 


słuchaczy-widzów. którzy prelegento ; miosna pfe! cóż ca poróronanie!) | 


wi podziękowali rzęsistymi oklaska” į mydziały statystyczne (statystyka 
mi za jego odczyt, mśród lawiny liczb nie posiada żad- 

Na zaproszenie Wydziału Turysty- nego znaczku na oznaczenie miosny), 
ki prelegent podobny wykład będzie żaś do tych ostatnich należy PIHM, 


miał o Krakowie, dokąd organizuje wszystkie kwiaciarnie, no i oczy- ' 


się wycieczkę dla świata pracy. wiście Urząd Stanu Cymilnego. 
Należy zaznaczyć, że podobne pre- Ale- już najbardziej miośnianą in- 
lekcje winny poprzedzać każdą wy- stytucją jest niezawodnie Dyrekcja 
~eczk^, Wtenczas uczestnicy wycie. Ogrodów Miejskich. Ona to roszak 
rzki będ* ndnosili należyte korzyści formuje kondukt żałobny ustępują- 
: staną się ;orltwymi turystami ; kra cej jesieni i ona to właśnie — nie 
joznawcami (PS) 


naszego miasta oprowadza. 
W roku ub. dzięki niej. ul. Grunż 
maldzka niemal na całej swej dłu- 


nań gości pokryła się pysznymi kobierca- 
mi zieleni. Przez 


całe lato w biały 
dzień cieszyła ona swą soczystością 
oczy przechodnióm, a pna roie- 
czọrem — apetyty okolicznych kóz. 
Przez całe lato m okolicach ostat- 
niego przystanku tramwajowego licz- 
ni pasażerowie MZK cierpliwie my- 
deptali ją do suchego piasku. 

Dziś — roku dośmiadczeń — 
Dyrekcja Ogrodóro Miejsk. winna w 
tych okolicach tak rozplanormać zie- 
leń, by nie zamadzała ona ani prze- 
chodniom śpieszącym do trammaju, 
ani samym trammajarzom, którzy 
przerzucając górny przemód tram- 
raju mimoroli depczą trarnik. 

Bo jeśli trawniki tegoroczne mają 
pokryć te same połacie, co i m roku 
ubiegłym — gotomiśmy przypuszczać 
że Polak nie zarosze jest mądry na- 
met po szkodziel (z) 


Rozbity dom 
przyczyna jego up*dku 


Przed Sądem dla Nieletnich w Byd 
goszczy rozpatrywana była sprawa 
K. S., oskarżonego o kradzież z wła- 
ı maniem, Dziecko początkowo dobre i 
| pilne wskutek złego wpływu otocze” 
nia zaczęło dopuszczać się coraz 
| K. S. kradł pczątkowo matce dro- 
| bne pieniądze, obracając je na słody 
|eze a następnie zaczął wynosić z do- 
mu bieliznę pościelową i obrusy aż 
wreszcie w towarzystwie kolegi A, W 
otworzył zamknięte mieszkanie nie” 
obecnego B. M. dokonuiąc tam kra- 
dzieży szeregu przedmiotew, 

Sąd biorąc pod uwade rozbity dom 
nie mogący zapewnić oskarżonemu 
dziecku należytej opieki i wychowa= 
nia, skaza? K. S. na karę domu po* 

ł 


kto inny — eo roku miosnę m ulice | prawczego. (LW) 
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x: NZ ARCE - ~ f EE Mury obronne Szczeci LI 


Usiłowałem tłumaczyć, że mięso A 
pod opieką Woj. Urzędu Konserwatorski :g 


jest badane przez meterynarzy, że 
Szczecin był przez długie wieki strzelnie, pozbawiona jest dac 


zgodnie z tym, co mówiłem kiedyś, 
minął okres przejściowych trudności, 
jednakże w prze- Pod nią znajduje się pięknie sk 
i 1-4] 


że mięsa mamy dość, że chleba jesz- 
cze nikt nie łaknie, a wreszcie porie- 
działem, że nikt nikogo nie zmusza 
de kupowania mięsiwa. Można się 


silną twierdzą, ; y a 
jc sr do nz innych piona piwnica. i 
miast Pomorza Zachodniego za: ; ; j + 
chowały się z tych obwarowań aopen se vien 3 
tylko nikle szezątki. . przeciw zamku książęcego jes 
Jedynym zabytkiem warowni daleka widoczna na wybrzeżu, 
średniowiecznej w Szczecinie jest, ZE MSM 
prócz autentycznej. głębokiej fo- , Dwie istniejące „WB 
sy przy zamku książęcym. OkTĄ- bramy: Portowa i Piasto 
gla baszta nad Odrą, zwana zostały zbudowane w stylu 
przez Niemców „Frauenter”, a o- ku z pocz. 18 w.. już nie w © 
beenie: Basztą Panieńską lub Bra obronnych, ale jako pamiątka | 
mą Kobiet. Nazwa jej pochodza Warowni, która przestala istnieć 
prawdopodobnie od pobliskiego Qzdobił je rzeźbami i ki Dar 
klasztoru żeńskiego, który tu bami rzeźbiarz niemiecki Dan 
istniał w wiekach Średnich, Do- Wzor rzeñb, roal 
pareari ady dozy Row tym obie bramy zachowały s 


taczkoroa. — Specjalnie moszystkie | Skłoniłem się uprzejmie i pomie- szty jest nieokreślony. w każdym dobrze w czasie wojny. Zarówm 
razie uważać ją można za najsta baszta, jak bramy znajdują się 


Popatrzyłem na stół. Rzeczywiście świnie zabijaja! Specjalnie! Żeby za- | działem. A przez myśl mi przeszło, 3 : > K 

— nędza. Indyczka, dmie gęsi, rybki, razić nas trychinami! że na taką gangrenę, jak radcostroo pcha bet bia gpij aiw: * Asi „pod opieką woj. Urzedu Konsi 

Lo zg mięsima, zając m śmieta- | _ Tak, tak, dobrodziejko... — zgo- ei pęt i ich eo to — nie-|| w; ańskich. | watorskiego. i 
se ; |dził się Parasolkiewicz. — Trychi- | stety — ale żadnego lekarstwa jesz- i ar i i ier 
— No, tak źle jeszcze nie jest... — |nami! Ładnych czasów dożyliśmy, | cze nie wynaleziono. Może... może je- Br. Leni plina Myj owoc ara SR a 

bąknąłem i chciałem jeszcze coś do: | człowiek jeszcze będzie laknął kawał | dynie infensyrne smarowanie kijem |; wania warownie średniowie- porozumieniu z konserwatorem 

dać, ale 4, gk Rb w sposób ka chleba! Mięso wszędzie i mięso! coś by tam pomogło... jare nie spełniały swego zada. wojewódzkim i Polskim To 

he goiaalg p gł 5% Rek [P adlina, psiakość! nia, zburzono w Szczecinie, jak rzystwem Krajoznawczym otwo 

P > lki dii RÓ ja rmorzas- i w wielu innych miastach, mu- rzyć punkt informacyjny - 
rego s ży PARE IO JE ry otaczające miasto, oraz ba. rystów. zaopatrzony w mapę pla 

PE: pt a so? Mięso? szty, strażniee i bramy. Baszta styczną Szczecina, plany, przewo 
U occie się. Panieńska ostala sie wprawdzie, dniki, pamiątki i widokówki do 
— Żeby zdobyć karoałek kiełbasy ale obudowano ją dokoła kamie- nabycia itp. (mg) A 

— zamruczała pani Rózia — trzeba 

przez całą noc stać w ogonku... 

— W ogóle mięsa już nie będzie — 


nicami, tak, że tała się niewi- 
sum "== Już 12 państw 


doczną. Dopiero bombardowanie 

statniej wojny odsłoniły starą GENEWA (PAP) Jak donoszęj z P 

budowlę, która była mocniejsza | ryża. sekretariat Międzynarodoweg 

od tandetnie skłeconych kamie- | Zrzeszenia Związków Zaw. Naucz 

Rec Ad od osi, bia: nie. Zbudowana z czerwonej ce- |Cieli postanowił zerwać wszelkie sto 

PAI? 2 eo „ i M 

zesie! — zaprotestował radca. — zgioszomych do VW „IP 

= at l zę ya Mam zc piya W PONIEDZIAŁEK do konitetn orga- | słowacji, Niemieckiej Republiki Demokra- 
hni a y A nizacyjnego wyścigu „Trybuny Ludu* | tycznej, Polski, Rumunii, Węgier, Albanii, 
w marcu wybuchnie woma, mięc ko- |; „Rudego Prawa“ wpłynęło zgłoszenie | Bułgarii oraz sportowych związków robot- 
nie i traktory pójdą do wojska, a Śri | putgarii, która przyśle na wyścig 6-0sobo- | niczych z Danii, Finlandii (TUL), Fran- 


styczniu byłem na imieninach trzymam. Wątroba mi puchnie i coś 
W. radcy Telesfora Żółtaczki. m nerkach strzyka... 

Bokładnie 5-ego stycznia. Na — Tak, tak... — potwierdził prezes 
dworzu gęsto sypał śnieżek, a u pań- Kopeć — i mnie też. To ad mięsiwa, | przecież odżywiać korzonkami. Albo 
w żyć e jj E gęsta sypały się u- porne pani! Wczoraj poroiedział | marcheroką. 
yskiroania. Biesiada imieninowa roy- mi jeden lekarz, że mięso to zabój-: P 
„glądała interesująco. Siedziano przy nóż dla ludzi o naszym mieku. Mie ; od Acha, morciwmaoe” aS, mne 
stole, opychano się strasznie i lamen- so to rozsadnik bakterii... I WYSĄCÓWEE 20 TRSA OAT 
tomano. — Właśnie, bakterii! — potaknął wieka. wpakują! Słyszeliśmy, że każ 

— Tysiąe lat, tysiąc lat, niech żyje, radca. — Wąglik, przyszczyca, ró- |TV .abymiafeł musi ' zjeść erime 
żyje nam! — zaintonował prezes Ko- życa! 4 kilo mięsa! To jest norma! Jeś 
peć, ale dostojny solenizant skrzymił _ — I paratyfus! — dodał mecenas. |" zje, będą go traktowali jako jem 
się tylko i odrzekł: |— Zle działa na przemianę materii! | fażystę! A pan ma jeszcze mleko po 1 

— L miesiąca człowiek nie przeżyje | — „Oni“ o tym dobrze miedzą! — |'745em t niech pan głosu nie zabiera 
przy takich stosunkach... | oznajmił prezes. — I naumyślnie nas | Niech pan lepiej nam porie; gdzie 

— Właśnie, właśnie! — poparła g0 karmią mięsem! RERNA kupić lekarstwo na przysz- 
małżonka. — Z głodu przyjdzie zdech _ — Otóż to! — przyświadczyła Żół- czycę: 


gły, ma oma kształt rotundy. po- |sunki z przywódcami jugosłowiańskią 
siada szereg małych okienek ii !go związku zawodowego naucz 


WAWIE ESI « Saicka | ] 


AE Ponsa soi pd się do pługóm | wą drużynę. cji (FSGT) i Włoch. Zgłosiła się również p i 
orać nimi ziemię. do wyścigu reprezentacja emigrantów pol- | 
— Patrzcie państwo! — zdziwiła ak Ukacok legia, SER skich z Francji. k k | f 
pi: się radczyni. — Coś podobnego! Czło Stale wzrastająca liczba zgłoszeń dowo- ano oncz a e 

miek z głodu umrze! dzi wielkiej popularności wyścigu, choć majf gł 


— Tak, tak, dobrodziejko.. — po- - on dopiero dwuletnią tradycję. Wyścig za- 

Goeie do peuar wLOBgWaME wici Kolejarz (P:) — pma toi aA 
minie do pługa, a obymatele niec bite. bt e 

żymią się szczurami! Ładnych cza- $pónia (Gd) 10:6 PPAT bene RP ES AE S a grr 


i 
ji 
sów doczekaliśmy, ho, ho, hol | WEJHEROWO. Wobec braku odpowied | £amizaeji sportowych państw kapitalistycz, 
I nałożył sobie na talerz kamat za- | ied sli w. Gira bawatnydki paa Mieć: | arii 
jaca ro śmietanie. Cały comber pra- ` ciarski między Spójnią (Gdynia) a Kole- | Wyścig ma już poważne osiągnięcia 
mie, | jarem (Poznań) odbył się w Wejhero- | sportowe i propagandowe. Np. zeszłorocz- 
Zebrałem odmagę i usiłowałem flu- | wie. Zwycięstwo odniosła drużyna po-| ny zwycięzca wyścigu, Czechosłowak Ve- 
maczyć. Że to przejścioroe trudności, | znańska w stosunku 10:6. sely, uzyskał przeciętną szybkość na 


1.226-kilometrowej trasie Praga — War- 
że są przecież talony, że wkrótce na- dada — DETS kmygode. W 1948 i. naj- 


stąpi zmiana... ž z przecię 
= sich ag sirtta- pogar- Kielas zwycięża 84,5 Ma jp. mit or kons ways! 
liwie radca Żółtaczka. — Jak pan wy bi ł z |kał w ubiegłym roku, w wyścigu dookoła|||pisjie Hipackim*. Sanok położony |której koszt wyniesie 8 mil, zł. 
ciągnie kopytka to będzie pan miał w biegu na NrZELAI |poisx, Włoch Locatelli, indywidualny nad Sanem, w malowniczej okoli| Ze specjalną starannością p zy 
rx ABB RK TRZE DA, twin PN E: Ae 3 zwidy ay wa aitatnai bar || podgórskiej. jest piękną miej. |gotowuje się do jubileuszu Mu: 
| przełaj scowością letniskową. a posiada |zeum Ziemi Sanockiej. mieszczące 


żymałem dary Żółtaczków. Apetyt mistrzostwo okręgu gdańskiego. Pierw- dzo wysokimi, osiąganymi w wyścigach wiele niezwykle cennych pamią- |się w star k Urzaądzona 
i wiełoetapowych niewielu kola A ; L rym zamku. Urządzom 
swa Ród ksz zacji tók historycznych, jak choćby za- jtam będzie wielka wystawa ] 


jednak straciłem. Rzeczywiście — aż sze miejsce zajął Kielas (Budowłani — | o tecie, nie tylko amatorów, lecz także za- 
strach pomyśleć.. Ponure perspek- | Gdańsk ZE | (Spólka — | wsącwców.: "Włoch "Góppi p.,  awycięzcaj||naćk Kazimierza Wielkiego, czy je |święcona dziejom miasta. Wśród: 
den z najpiękniejszych parków w jeksponatów znajdzie sie wiele 


tyroy... AE EE zeszłoroczmych wyścigów „Tour de Fran- ] 
W końcu, marca byłem na imie-| W biegu udział brało 36 zawodników. | ce« (4.808 km) i „Dookoła Wioch* (4.0%0||kraju, Park Królowej Bony. Mia- | „białych kruków“, cennyeh reko- 
ste rozwijało się bardzo pomy: |pisów, inkunabułów i sztychów. 


ninach u pani Balbiny Żółtaczkowej. km) uzyska przeciętnie 32.1 1 325 km/goda. 
a dmorzu szemrał deszczyk, a u Zwycięzca wyścigu dookoła Luksemburga |||£]nje, Jeez — niestety — zniszezy-! Wreszcie rozpoczęto przygoto: 
państwa żółtaczkór szemrały utys- 1% ofiarę na „Fundusz Hydra i. Za oaen (874 km) Iy je wojny prowadzone za Jama | wania do odbudowy zburzonego: 
kirodn . Pr. rażą prz tę e mierza, które też położyły |w czasie wojny pomnika Tadeu- 
kres dalszemu rozkwitowi Sanoka | szą Kościuszki. | 


ia. 
- lenmann — Holandii 
— Kopę lat, kopę lat, niech żyje, (2.061 km) — paka: «06 Gosia 

; A pe i sprawiły, że stał się on mało| Jak z tego widać, niewielki, ale 
ważnym prowincjonalnym mia- | sędziwy Sanok starannie przygo- 


żyje nam! — zaintonoroał mecenas Udział czołowych kolarzy amatorskich 
Parasolkiemwicz. S$olenizantka pociąg- Europy w tegorocznym wyścigu przynie- 

steczkiem. A towuje się do uczczenia swego 

Jubileusz 800-lecia miasta ob. |800-letniego jubileuszu. (e) i 


nęła żałośnie nosem i mruknęła: sie na pewno zaciętą walkę, a w wyniku 
— Zdaje się, że i miesiąca nie wy- jej dalsze poprawienie rezultatów. 


Sanok, w kwietniu, jchodzony będzie bardzo uroczy» 
R ok bieżący jest ważnym ro- |Ście. W sierpniu urządzone zosta» 
kiem w historii Sanoka. mia. | ną „Dni Sanoka“ w czasie których 
sta powiatowego leżącego w po- |odbędzie się tu wiele zakrojo- 
bliżu Rzeszowa. Ten stary gród |nych na 'szeroką skalę imprez 
obehodzi mianowicie 800-lecie swe |dowiskowych i sportowych, Jeś 
ge istnienia. Założony został |chodzi o konkretne sposoby ucze 
wprawdzie zmącznie wcześniej, je 


7 Śniej, |czenia jubileuszu, to powstani 
lecz dopiero z roku 1150 datuje się |tu kosztem ponad 38 mil. zł pier- 
pierwsza pisana wzmi e 


1 wszy na terenie miasta i powiatu 
istnieniu Sanoka. Znajdujemy ją | Ogródek Jordanowski, powstaną 
w kronice pisanej przez Nestora, |liczne zieleńce, oraz zbudowana 
mnicha ruskiego, w tzw. „Lato- |zostanie wielka hala sportow 


Trzy MŁYN 
miesięczne nowoczesne kores- |wodny jednofonnowy ruchliwe 
pondencyjne kursy księgowośc: |okolicy, z powodu choroby pod: 
| Łódź, skrzynka 163. (3412 jdzierżawię. Oferty „PAR” Poz 
nań, Rałajczaka 9 dla „4,13%, 1 


Sprzedam è | 


nowoczesne maszyny do obróbki drzewa komplet. Heblarka 

grubościowa, wyrównarka, trzy piły tarczowe, maszyna do bo- | 
cowania otworów, biła taśmowa 60 cm, gryzarka szybkoobro. | 
towa wszystkie maszyny z molorami na biegu, Oferty do IKP | 


W dniu 15 marca 1950 r. zmarł w Poznaniu, 
opatrzony Sakramentami św., mój nieodżałowany i 
kochany mąż oraz nasz troskliwy ojciec śp. 


Bydgoszcz pod „Maszyny $". (0244 Caa i = ar, | 
E Maksymilian Graszewicz || SZ LE 
y czeladnik kominiarski Gdańsk— Odbudowa Warszawy 


przeżywszy lat 74 
o czym donosi w smutku pogrążona 


Orunia, Ramulła 9 m. 9. (4186! dziełem całego narodi 


| 


rodzina 
4187 


f, 


| HUMOR NM 


Poznań, tw marcu 1950 r. 
ul, Fabryczna 24 


"TESTY a 


Obrazki Składał 

bora Y ET sari baj małerac qumowy kupię. Wia- 
* | dom ł 

Łódź, Sienkiewicza 67. _ (3999 Sama KKP  Byelqoszcz, Les) 


sata wole tema MT zeuy TJ 
damski. i fi | 
skie wiosenne poleca firma o a A 
Zaubiono 


Heidner — Bydgoszcz, ul. Dłu- 
fak długa mowe na qro- 


ga 26. (0247 E ASA 
———————— —_ leqitymacie nr 196810 ZZK| Pie swojej żony. 


Akordeon Szczecinek Łoziński Michał. Do-  — To był pierwszy wypa 
30 bas dobrym stanie registrowy wód osobisty nr 1007337 EM dek, że mi nie przerwała.. 


PROGRAM RADIOWY NA CZWARTEK, 6 KWIETNIA 1950 R. 


5.10 Początek audycji. 5.18 Sygnał z cyklu „Słuchamy muzyki“. 17.35 
czasu. 5.15 Streszczenie wiadomości Audycja dla świetlic młodzieże- 
porannych. 5.20 Koncert dla świa- wych. 18.00 Komentarz. 18.05 Od- 
ta pracy. 6.00 Streszczenie wiado- powiedzi fali 49. 18.15 Muzyka łu- 
mości porannych. 6.05 Gimnastyka. dowa. 18.40 Wszechnica radiowa. 
6.15 Muzyka. 6.45 Dziennik poran- 19.00 Recital wiolonczelowy Broni- 
ny. 7.05 Program dnia. 7.10 Gim- czór w Michałowskoje — słucho- 
nastyka. 7.20 Muzyka. 8.00 Stresz- wisko. 20.00 Dziennik wieczorny. 
czenie wiadomości porannych. 8.15 20.40 Preludia i fugi J. S. Bacha. 
Muzyka. 8.35 Przerwa. 11.57 Sygnał | 20.56 Porozmawiajmy — audycja 
czasu i hejnał z wieży Mariackiej.|B. 8. 21.00 Koncert orkiestry P. R. 
12.04 Dziennik południowy. 12.25|pod dyr. J. Gerta z udziałem 
stawa Nagujewskiego. 19.15 Wie- | A. Wiernika. 21.40 Opowieść radio- 
Przerwa. 18.25 Program dnia. 13.30,wa o Adamie Mickiewiczu. 22.15 
Koncert zespołu instrumentalnego: Musyka. 22.20 Koncert z Czecho- 
Jerzego Haralda. 14.00 kotow słowacji. 28.00 Ostatnie wiado- 
ZSRR. . 14.56 Koncert _ solistów. | mości, 28.10 Program na dzień na- 
15.30 Audycja dła świetlic dziecię- 
cych. 15.50 Muzyka. 16.00 Dzien. | stępny. 28.15 Koncert solistów. 
nik popołudniowy. 17.00 Audycja 24.00 Zakończenie audycji, hymn. 


sprzedam. Wabrzeźno, Koperni- Szczecin Łezińska. Maria Człu-| - 
ka 3. (4185 chów. (4184 


OGŁOSZENIA. drobne po W c ta 4łowu Poszukiwanie 
pracy 0 sł m słowo Minimalna opłata ua M słów 
Tłusty druk 100% drożej, 

Ogłoszenia milimetr.: w tekście od 100 38L zi, za tekstem 

40—150 zł, nekro od 35-200 sł mm | mm. W nie 
dziele | święts 50% Za terminowe zamieszczenie 
agłoszeń nie odpowiadamy. 


OSZCZY | SDDZŁAŁY „ILUSTR. KURIBRA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSK; 
PODODDZIAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH, AGENTURY NA PROWINCJA 
REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY ' 
WYDAWCA: SPOŁDZIBLNIA WYDAWNICZA .ZRYW* í 
BYDGOSZCZ, UL. CZBRWONEJ ARMI %0 — TEL. 88-41 | 83-48. 


REDAKCJA | ADMINISTRACJA w BY DG 
ui. Czerwonej Armii 0. — - ar 38-41 i 38-02 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ ł PRUNUMBRATY W BYDGOSZCZY 
aL Generalissimasa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-20. 
Za niedoręczenie pisma. spowodowane siłą nie 
odpowiadamy ~- Rękopisów m wek ya teg ja 
nie zwraca — Za ogłoszenia Redakcja odpowiada. 


Caciouki i tłok Drukarni Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW“, w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 18 — telefon 18-99. B-1-1952] 


